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Ogłoszenia: Nadesłane na I stronicy 50 k">P· za 
===== wiersz lub jego miejsce, wśród tekstu 
60 kop., reklamy po tekście 15 kcp., nekrologja 
15 kop., Ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Zamiejscowe 
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IO wyrazów. 
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we cz!!~~~ ~~Y:i~n~obot~ Mieunława fren~la 
Znakomitego artysty Warsz. Teatr. Rządowych 

Opera i operetka łódzkao.11~!:3!~! .. ~~yn~~~i!~~~~!l~~'°.b.!: Jutro 

wiec.z. 

Wielki Koncert- Kabaret 
z zapetnie nowym programem. Ostatni wysttjip 
gościnny p. "ntoniny Wilłół'sny primabaler
ny Warsz. tea.tr. Rzj\d. i p. SohiQzewskiega 
baletmistrza. teatrów Warszawskich Konstantynowska 18. warsz teatr. rząd. i p. Sobiszewskiego, baletm. teat1". warsz. 

Teatr vanete ,,(lfti'' Konstontvnowska 
11e l&. Od dnia l·go listopada r. b. 

Zupełna ZMlfłNfł. PROGRJ\MU Dyrekcja M. PoPłałe. 
NOWE DEBIUTY. 20 nowych atrakcji. 

Dyrelttor art. W. Łętowski. 

JUTRO o god1. 41/1 po południu w lokalu Straży Ogniowej pri':y ul. 
llikołajewakiej Nr. H odbQdlie eit 

pokaz z objaśnieniami 
znanej specjalistki w zakresJe p-OI' MARTY NURKOWSKIEJ 

gospodarstwa domowego, 
z WARSZAWY, 

O ZASTOSOWAMIU GAZU W GOSPODARSTWIE DOrłOWEM. 
WEJŚCIE .BEZPŁATNE. 1989-8 

r: M~-DENTYSTA ...._ 

M. RIESNIK-EPSTEIN I 

I 
powrócila .1 zagranicy i mieszka obec· I 
nie na ulicy DZIELNEJ M 14 

(dom Uryaona). 1188-50 

Wnbolttwo iezannwe. 
-:-

Na uwagę zasługuje publikacja, 
która przed kilku dniami ukazała si~ 
w „ Tagu" berlińskim, a nosi pod
pis znanego ze swych usposobień 
hakatystycznych landrata pruskiego i 
członka sejmu pruskiego, Dewitza. 
Autor zajmuje się głównie projek
tem rosyjskim uregulowania wychodz
twa sezonowego zł Królestwa i stwier
dza, że w Berlinie bawi ju.l od pe
wnego czasu specjalny pełnomocnik 
Rosji, który zajmuje si~ zbieraniem 
materjałów w tej sprawie, z· czego 
wynika, że Rosja przystępuje już do 
wykonania swego zamiaru. Wyra!a 
przekonanie, ~e Rosji idzie głównie 
o wyzyskanie ogromnego braku ro
botnika w Niemczech przy zawiera· 
niu nowyc~ traktatów handlowych i 
zagrożenie zamknięcia swych granic 
dla wychodźtwa sezonowego doNie~ 
miec. 

Dalej zaś powiada: 
„Z liczby 500-60,000 robotni

ków ces. rosyjskiego, zajętych w 
Niemczech, pracuje około połowa w 
przemyśle. Moina więc pewne wąt
pliwości, czy zatrudnianie robotni
ków zagranicwych przynosi korzy
ści pod względem gospodarczym, po· 
nieważ pewna część zarobku idzie 
za granicę i produkt pracy nie zu· 
tytkowuje się w kraju. Ale dla rol
nictwa niemieckiego użycie robotni· 
ka zagranicznego jest chwilowo nie
zbędne, jeżeli kraj nie ma popaść w 
zależność niesłychaną od zagranicy 
pod względem żywienia. 

Gdyby r'.)botnicy z cesarstwa ro
syjskiego, znajdujący corocznie za
jęcie, do Niemiec nie przybyli, to 
nastą.piłoby znacf:ne przesunięcie sto· 
sunków dowozowych z powodu 
zmniejszenia produkcji własnej. Na· 
stąpiłaby zależność od zagranicy, 
która, zwłaszcza podczas woj ny w 
naszem położeniu geograficznem, mia
łaby następstwa najfatalniejsze i pra
wdopodobnie wypłynęłaby takte na 
nasze cła. 

Wprawdzie rolnictwo i przemysł 
niemiecki, obok robotników z Króle
stwa Polskiego, zatrudniają takie bar: 
dzo wielką liczbę robotników z Ga
licji, ale, gdyby chciały liczyć, 
na praypływ znaczniejszy galicjan i 

rusinów w miejsce tego ubytku, to 

należy mieć na uwadze, że już ze 
względów liczebnych jest to niemo· 
żłiwe. 

Bardziej uzasadnioną jest oba
wa, że i to źródło wyschnie. Zaró
wno rozwój naszego stosunku do 
Austrji. jako też rozwój wewnętrzny 
tego państwa zawiera możliwość, że 
nastąpią zamącenia w polityce za
granicznejt lub urządzenia federacyj
ne państwa austrjackiego z wi~kszą 
lub mniejszą samodzielnością Galicji, 
lub temulpodobne tendencje, ujaw· 
niające się dziś w Rosji. 

Nie należy wreszcie zapominać, 
że własny rozwój krajów sąsiednich 
może doprowadzić do tego, iż robo
tnik znajdzie zatrudnienie u siebie, 
co się zaznacza w Rosji, dzięki jej 
ogromnym inwestycjom w rolnictwie, 
względnie w kolonizacji na Syberji, 
w Mandżurji i Mongołji, gdzie dziś 
już widoczne są zmiany w stosun
kach ludności. 

Musimy więc przygotować się 
na to, że Rosja przy za wierrniu no
wych traktatów wymusi na nas ko
rzyści, których moglibyśmy jej od
mówić tylko, gdybyśmy znajdowali 
się w położeniu niezależnem". 

Ekaterynosław i jego okolice 
(Kores. wł •• Nowej Gazety Łódzkiej"). 

Jak Łódź nazywamy p )lskim Man· 
chesterem, tak Ekaterynosław tutejsi prze
mysłowcy nazywają drugim New -Jorkiem, 

Porównanie trafne i sprawiedliwe 
gdyż warunki z natury rzeczy są cdpo'. 
wiednie po temu. 

Bogactwa geologiczne Ekaterynosław . 
skiej gub., stanowią niewyczerpane iródła 
dla ro11woju przemysłu. Olbrzymie pokła· 
dy węgla kau.iennego, antrarytu w powia· 
tach bachnauckim, sławiano·serbskim - ru· 
dy żelaznej, margauowej w powiatach ba
chumckim, werchnie-dnieprowskhu - rtęci 

w pow. bachumckim, oprócz \ago gips· 
grafit, szyfer, glina o~oiotrwab\1 bazalt, kry
szt ·\ł górny, dolomit, wapno, kreda, ame· 
tyi!ty, bursztyn w piaskach Dnienru, gra
nit w powiecie ma.rjupolskim. Wytiohy
wanie tych skarbów, oraz przerab anie ich 
zatrudnia tysiące rąk roboczych i ID :"- pier 
wszorzędne znaczenie dla Cesarstwa. Po 
nad wszystkie te minerały, najważniejsze
mi są olbrzymie pokłady węgla ~amienne
go, oraz rudy żelaznej i soli. Przemysł 
przeto, oparty na tylu naturalnych hogac· 
twach, ro~wija się szybko i ma przyszłość 
olbuymią przed .;;obą. 

Ekaterynosław, założony prze111 Potem 
kina w r. 1786 na prawym brzegu Dnie
pru, 210 stóp nad poziom~m morza. 

Miejscowość dla miasta wybrana tra
fnie, tutaj bowiem końc.i:y się prawidłowa 
żegluga po Dnieprze. Niżej Ekat. zaczr
naią się . sławne w hisłorji J.:ozactwa, po· 
rohy, które kończą się około Alt:ks:md.ow· 
sb, skąd znowu zaczyna się prawidłowa 
żegluga do morza CZ-il'Dego. 

Z tego powodu nowo.założone miasto 
stanowiło główny punkt składowy towa
rów, przewożonych p0 Dnien:·ze i węzeł 
dród lądowych dla dalszego ich przewozu. 

Paweł I zmienił nazwe miasta na 
Noworosyjak, co trwał · do r. 1802. Ze 
starych budynków Ekat., wą zkich i krętych 
uliczek, prawie nic nie pozostało. 

Nowożytne miasto posiada ulice sze
rokie ..:__ wysadzone drze wami, przew a żnie 
jak wi;zystkie miasta pc łnd!liowe, akacjami. 

EU. posiada mieszkanCÓIV 132 ty si·l· 
ce; h·indel przeważnie w rękach ź ) dów, 
przemysł zagarnęły towarzystwa zagrnnicz
ne w połączeniu z rniejscowemi. Ekt .. prócz 
olbrzymh:h hut żela :mych i wyrobów me· 
t ,t!owych, posiada inne g11łęzie przemysłu 
wysoko rozwinięte: młynów parowy< h 16, 
śrótówek 8, tartaków 15, cegielni 19, my
dlarnie, browary, fabryki wyrobów t ~· ba c z· 
Qych, świec i t. d., tramwaje, oświetl e nie 
elektryczne i wodociągi. 

Z zakładów naukowscb: Wyższa szko· 
ła górnicza, handlowych 5 i ttchniczna, 
duchowne seminarjum, szkoła duchowna, 
inatytut nauczycielski, gimnazja rn ęzkie 
klasyczne 2, żeńskich 7, szkół realnych 
2, szkół miejskich 6-cio i 4 klasowych 4, 
muzycznych 2, elementarnyclt 53, w taj 
liczbie żydowskich 19, menonitów I, kato
lickich 1, ewang elickich 1. Wieczorowe 
lmrsa dla dorosłych. Banków i towarzystw 
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kredytowych l O. Próc~ soborów i licznych 
cerkwi, kościół katolicki 1, ewangielicki 1, 
synagog i domów modlitwy żydow~kich 15. 
karaimska jedna, meczet 1, 

Wydawnictw perjodycznych w rosyj-
1kim j~zyku 12, w malorosyjskim 1. 

Szpitali i lecznic 22. 
Z pośród licznych towarzystw 1 m

stytucji kulturalno-oświatowych zasługuje 
na uwagę muzeum narodowe „Pola" które 
zawiera mnóstwo pamilłtek z epoki kamien• 
nej i bronzowej, wykopaliska z clasów 
przebswania tutaj Scytów; złoty naszyjnile 
spinka, artystycznie odrobiona figura łucz
nika z łukiem i kołcza-aem z lewej strony 
która zwraca uwagę nnjwybitni~jszych ar
cheologów. Pochodzi\ one z V-go wieku 
przed Chrystusem. 

Bogaty oddział Zaporoski, cerkiew
ny, etnognificzny, historyczny, klasyczny i 
przyrodniczy. 

Ze sportu: towauystwo gimnastyczne 
• Sokół" - wioślarskie. -

Kluby polskie to'\'l'arzystwo "Ogni· 
~Jw•. (d· c. n.) 

S. Sokołowski. 

Z prasy. 
Po uniewinnieniu Bejlisa. 

Wieść o wyroku, uniewinniającym BeHi
sn, wywołała w szerokich masach żydow· 
akirh jak niemniej i wśród ws1:}stkich sfer 
postępowych łatwo 11rozumiałe zadowolenie, a 
na\vet entuzjazm. Nastrój ten znalazł wyraz 
i w 'flTallie. 

W czorajaza nlemi11cka .N. L. Z.• na 
wstępie numeru drukuje artykuł pana H. Z., 
ltóry cytujemy jako wyrnow'lie ilustrujący 
ten nastrój: 

„ ~1estc:hnienie ulgi rozlPgło się 
w śwtedP: 

BejUs uniewinniony! 
Cięiki l-' j zmory rn>byli się wszyscy ci, 
którt.y byli przekonani o niewinności 
cskarżonego. Ostatni akt wszechświa
towego zjawiska rozbrzmiał potężnym 
n kordem. 

Rozwiaia się pajęczyna, gusło zo• 
stała zabite, przesąd obalony. ~abobon 
f'Wyciężony. 

Siwa legenda ciemnego średnio· 
wiecza została odarta z tajemniczych 
1asłon. Powoli prawda utorowała sobie 
dr •c gę do zwycięstwa. 

Spojrzenie calego świata cywilizo• 
wauego zwrócone b,;ło w stronę Kijo
wa, z febrycznern nnprężeniem przysł11-
cbiwano 11ię słowom płynącym z ma• 
cierzy mrnst rosyjskich ~?) ze ściśnio
nem sercem oczekiwano wypadków. 

To nie pojedyńc a osoba zasiadła 
na ławie oskarżonych, cały naród os!\ar
zono o cięik ie rrze~tępstwo. 

Sredniowiecze ze swemi przesą
dami zdawllło si') na jedną chwilę 
wznieść swój łeb, noc zdawała się zabi· 
iać dzień, mrok chciał pochłonąć świat· 
ło, przesąd zagłuszyć wolną myśl,-ale 
tylko na chwilę. 

Nnjlepsi synowie Rosji, światłe 
. duchy, zapaleni bojownicy wystąpili na 
bój za prn~<'ę. podnieśli głos mocarny i 
obwieścili światu: 
Bejlis jest niewinny, zarzut 
mordu r1rlua!nego jest le• 
gen~ą, przesądem. 

we•eal*&!•" 

Prawrle z Kłamstwem stanęły oko 
w oko, zmierzyło się przekonanie 
z przesądem. Szalalsrrawiedliwośoi zda· 
wało się, że się chwieje przez chwilę, 
cicha rozpacz obudziła się w 1duszach i 
męką je napełniła; mąciły się myśli i 
zaćmiewały mózg. 

Tysiące zagadnień powstało, aby 
zachwiać w nas wiarę w sławionfl 
kulturę XX-go wieku, wizdobycze no· 
woczesne, wgromkie frnzesy o Jud-zkości 
i .postępie. 

Czyż niema prawdy, niema t1pr11· 
wiedliwości, miłości, postępu, sumienia? 

Bejlis był symbolom niewinnie 
cierpiącyoh, męczennikiem swego na
rodu. 

I oto wyrok zup::idł, świat <>det• 
chnął swobodniej, powróciła wiura w 
luclzkośr, w pra wdę. 

To nie Bejlisa uniewin• 
niono - to zwyciężyła pra· 
wda • 

I my wszyscy, rosjanie czy 
polacy, niemcy czy turcy, anglicy czy 
fr111Jcuzi, bęrlą0y za postępem ludzko· 
śei, za prawdą, za sprawiedliwością, za 
miłośCi!\~my wszyscy uwolniliśmy się 
od zmory, która n:is do tej chwili 
przez długie miesiące dla wi la." 
Zapał młodzieńezy, który kLrował pió

rem autora słów powyższych, rozumiemy i 
odczuwamy w zupełności, ale nie podzielamy 
jego bezwzględnego optymizmu. 

T " k, niowątpliwie prawda jeszcze raz 
zatryumfowała nad ciemnemi mocami, ale czy 
ta chwila bezwzględnej radości pozwala nam 
nfa~,że i zwyl'ięstwo jest bezwzględnie zupeł-
ne 1 cstateczne, I . 

My, którzyśmy tyle już - przeniwności 
losu przeżyli-mamy w sobie niezwalczony 
sceptycyzm ludzi boleśnie doświndozonych, 
więc mówimy: to tylko jeden promień owego 
sfońca, które wciąż jes7.cze jest za chmura• 
mi, bo: 

„noc za nami-noc przed nami, 
a słońce naszych wiar wc'l\ż 

[gaśnie• 
nteraz jeszcze w tym właśnie XX "ie ku 

a może i później kłamstwo zwalczsć będzie 
prawdę. 

Bo tak jak wieczni\ jest prawda - i 
kłamstwo jest wieczne. (t) 

Informacje. 
Szkoły leśne. 

W Królestwie Polakiem obecnie istnieją 
dwi~ rządowe szkółki 2-klasowe leśne o 
20 uczniach każda, które przygotowują 
kandydatów leśm·ch dla leśnictw rządo
wych. Szkoły te jednak są niewystincza· 
jące, wobec czego departament leśny, po
między iunerni projektuie urzadzić w K: ó· 
lestw:e Polskiem jeszcze je iną szkolę leś
ną średnią przy instytucie w Puławach 
lub w jednem ?i leśnictw gub. chełmskiej. 

Z za kordonu. 
Somobójstwo. Onegadj około g. 9 

po poł. w Krakowie przez okno na II pię· 
trze wyskoczyła na plao ""Szczepański 30· 
letnia Jadwiga z Łączyńskich Nartowsk!l, 
żona pl'zewodniczącego „Polskiego związku 
narodowego•. 

Przechodnie zaczęli ratow1:1ć desperat• 
kę i zuwezwali Pogotowie ratunkowe. 

Nartowscy żyli ze sobą dopiero kilka 
miesięcy. 

UM 

A. CZECHOW. 
Odpieczętvwatem list i przeczytałem 

8) w nim, co następuje: 

Tlómaczyła G. W. 

Dramat na ~olowanio. 
(Zdarzenie prawdziwe). 

Tak jest, jaśnie panie, wczoraj w 
nocy. Oto list. 

~ Znowu djabli przynieśli-przemó
wił mój Polikarp. Dwa Iata bez niego 
przeżyliśmy spokojnie, a teraz znów, za 
iego przykładem cała okolica świńskie bę· 
dzie prowadziła życie. Znów się bei wety• 
du nie obejdzh~. 

- Milcz, ciebie nie pytam. 

- Mnie i pytać nie trzeba. Sam po• 
wiem. Znowu pan będzie wracał od niego 
spity do nieprzytomności i w jeziorze si~ 
k"pał w całem ubraniu. CzJ ść potem. I za 
trzy dni nie wyczyścisz. 

- Co hrabia terai robi? - spytałem 
c!Jłopa. 

- Hrabia do obi::idu raczył zasiąść, 
gtiy muie do j aśnie pana. wysylał. Przed 
obiadem hrabia ryby łowił w łazience, Co 
pan każe odpowiedzieć? 

„Miły Leku! 

Jeżeli jeszcze żyjesz, jesteś 
zdrów i nie zapomniałeś swego, wie· 
cznie pijanego kolegi, to, nie zwłócząc 
ani minuty, pędź do mnie. Chociaż 
przyjechalem dopiero zeszłej nocy, 
już umieram z nudów. Granic niema 
niecierpliwość, z jaką na Ciebie ocze
kuję. Sam chętniebym był po Ciebie 
przyjecl:ał, by zabrać . Cię do mego 
barłogu, ale gorąco tak mię rozleni· 
wilo, że siedzę na jednem wci!\ż miej· 
scu i chłodzę się wachlarzem. Cóż 
u Ciebie słychać. Co porabia Twój 
najmędszy Iwan Diemianycz? Czy 
wciąż jeszcze ·walczy z tym pedantem 
Polikarpem? 

Przyjeżdżaj jaknajprE;Jdzej i opo· 
wiadaj! 

Twój A. K.• 

Nie potrzeba było patrzeć na podpis, 
aby w szerokim, brzydkim charakterze pi· 
sma pOZłli1Ć wiecznie pijanego i rzadko pi
szącego mego przyjaciela hrabiego, Alek
sieja Korniejewa. Krótki liścik i pretensja 
do pewnej żartobliwości i wesołości śwhd· 
czyły, że wielt) zniszczył papieru swego, 
zanim napi1mł tę parę słów. 

Z Cesarstwa. 
+ Wydawnictwa perjodyczne a pe

dagogika ur2ędowa. Dyrektor szkół Judo· 
wych g i,b. Włodzimierskiej zabronił nauczy• 
cielom abonowan ia pism pedagogicznych i 
ogólnych, posiadają.oych "nieuzasadnio&e po
glądya na sprawy pedagogiczne. religijne i 
moralne. 
.Ostrzegam przed abonowaniem tyeh pism, 
albowiem kieruuek ich wyrazić si~ może w 
wykładach i nauczyciel podlegą. wiedy dy· 
misji na z„sadzie art. 3,492". 

Z Litwy i Rusi. 
O Wybory do rady miejskiej. W 

wyborach do rady miejskiej w ':Vilnie zwy
ciężyła lista komitetu bez;:iartyJnego. Wy
brano 136 polaków, 12 rosjan i 2 litwinów. 

O Rewizja. W tych dniach w Bo
brujsku specjalna komisja, złożona z urzę· 
dnika do sz zególnych poleceń przy gu· 
bernatorze mińskim, Abramowa, sekretarH 
rządu gubernjalnego Kawiewicza i pomoc· 
nika policmRjstra bobrujskiego Strokow· 
skiego, dokonała rewizji miejscowego rzym 
sko-katolickiego Towarzystwa dobroczyn· 
n ości. 

Z :Królestwa;. 
§ Z sądownictwa. Towarzysz pro

kuratora kazańskiegll' sądu Okręgowego r. 
kol.. Januszkiewicz, mianowany został towa• 
r1yszllm prokuratora piotrkowskiego sądu O• 

kręgowego. 
§ Zamknięcie karczmy na 

skutek uchwał:Y gminnej. W ty::h 
dniach władze powiatowe aa skute1' porou.• 
mienia władz gubernialnych z akcyzowemi, 
zamknęły karczmę we wsi Mochowie gm. 
JJisewo, pow. sierpskiego. Uchwała zapadła 
i::.a wiosnę r. b., wyraźnie zazaaczająo szko
dliwcść jej w;iływów na okolicę. Właścicie· 
Iem karczmy był .!au Besser, któremo z woli 
gminiaków odel rano koncesję. 

§ Przemysł ludowy. Jak wiado
mo, w pow. biłgorajskim kwitnie lndo~1y 
przemysł wyrabiania sit, które rozchodzą si~ 
po całern Królestwie Polskiem. W celu po• 
parcia tego 1 · rzemysłu założone w Biłgoraju 
towarzystwo oszc11,ędnościowo-pożyczkowe pod· 
jęło się komisowej sprzedaży sit i iuuych wy• 
robów włościańskich oraz zaopatrzenia wło• 

ścian wf' włos ko1i~ki dla tych wyrobów. 
§ Telefony. W najbliższej pr..iyez· 

lości, jak donosi .Ziemia Luh.• ma być Ził 
prowadzone połączenie telefoniczne między 

Lublinem a Zamoś~iem. Przygotowania do 
połączenia telefonicznego Warszawy z Lubli· 
n~m jn7. się rozpoczęły. 

§ Samochody. Poczyniono strara· 
nia o wprowadzenie komunikacji samochodo
wej z Tcnn~zowa pr?.ez Zamość, Krasnystaw 
do stacji 'kolei Naclwiśla11skiej 'I1rawuiki. 

§ Podwójne samobójstwo. Z 
Sosnowca donosz}1: Przy ulil'y Starososno· 
wieckiej sekretarz sądu pokoju I rewiru, 
25-letni Jan Rzepka, wraz ze swą ŻO '.Ją 
Marją, z którą ożenił siQ przed dwoma ty• 
godniarni odebrali sobie życie, skutkiem 
otrzymania dymisji. 
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Z Warszawy. 
(:) Z pobytu ministra oiwia• 

ty. Bawiący w Warszawie minil!lter oświa· 
ty .r;wie<lził w Ciijgn dnia onegdajszego nie• 
które ~gimnazja rządowe. NasttJpnie mini· 
ster zwiedził gmach przy ul. Drewni1rnei. 
gdzie mieezcz, &ifJ szkoły .poczflikowe miej· 
akie. 

O godJJ. 6 wieczorem przybył p. K11s<o 
do Instytutu ociemniałych i głuchoniemych i 
tutaj pozostał przez czas dłoższy, zwiedz11 1 ąc 

szczegółowo Instytut; był równieł obecn) na 
wykładach. 

(:) Konfiskaty. Z rozporządzenia 
komitetn do spraw prasowych skonfiskowano 
ostatni 85 numer tygodnika humorystyczne· 
go „Mucha", poświ~cony aałkowicie osmie· 
szPniu etoeunk6w kolejowych. 

Z polecenia komitetu do spraw praso
wych skonfi~kowano dzisiaj ostatni numer 
pisemka dla dzieoi p. t. „Nasz. świat•. 

(:) Gratyfikacja na kolei w.•w. 
Oozekiwirną i często zmienianą gratyfikacj~ 
dla pracowników kO'lei wiedeńskiej nczęto 
jn'fi wypłacaó. > Wydziały mniej liczne już ją 
otrzymały; liczniejszym saś wydziałom· gra· 
tytikacja wypłacona b~dzie w końcu b. ty-
godnia. . 

(:) Wśrod pokątnych dorad
ców. Ostatnie rozporzl\dzenie prezesa zjaz
du sędziów pokoju, zalerające pociągm~ć do 
odpowiedziaJoośoi B!\dowej pokątnych dorad· 
ców, którzy 1lrupują weksle w celu zainka· 
sowauis, - wywołało śród nich nielada po· 
IJ.łoch. Są bowiem zagrożeni szeregiem pro· 
OHów. Do kanc&larji joi nadeszło mnóstwo 
skarg na nieb. 

Z sąsiedztwa. 
X Z „Harmonji" zgierskiej. 

(c) W soboti: ~dnia 15 b. m., 'l1owarzystwo 
muzyczno-śpiewacze „Harmonja • w Zgierzu 
uu,dz!ł w aali 17Lutni" przedsawienie tea• 
tralne. 

Po przedstawieu;u odbędą się tańce. 

X Z „Lutni" zgierskiej. (c• 
Wczoraj w Zgiersu od'>ylo a1ę uad:.swyczajne 
zebranie członków i człouk1ń eJtórów Tuwa
rz) stwa ipit~waczego „Lutnia" z udziałt:)m 
zarządu. 

Uchwalono C1dbywać lekcję śpiewu dw 
razy w tygodniu, w pouiedziałk , i czwartki. 
i aby człoukowie nie wyłamywali się od obo~ 
Wil\1ku u~zęszl!zania na lekcję, postanowio~ 
no zaprowadzić ścisłą kontroli;. Inspektorem 
chórów zamianowano p. Edwarda Wieczoi.:ka 
(seniora), na bibliotekarza zaś powołano p. 
A. Kaminskiego. 

X Zabójstwo. (c) OnPgdaj około 
godziny 9·ej wieczorem, we wsi Krzywie; gm. 
Ł3giewniki, zabity został rekrut \egoroc-z1,y, 
StanisŁaw Kules2a, zamieszkały .przy rodzi
cach w kol. Skotniki. 
frJ-< Na kr tko przed zabójstwem, Kulesza, 
w towarzystwie 17-letniego Franciszka Dud
ka oraz dwóch innych rekrutów, Tomasza 
Zająca z Krzywia i Jana Wicińskiego z kol. 
Skotniki, bawił w miejscowym SZJnku, gdzie 
raczono sił alkoholem. Po wyjściu z szyn
ku, gdy całe towarzystwo znalazlo się w po
środku wioski, Za;t\O rzucił się na Kuleszę i 
zadał mu nożem dwie głębokie rauy, jedofl 
w ramie lewę, drugą aaś w piersi, w okolicy 
serca. Z:uuiouy śmiertelnie K. padł na zie· 
mi~ nieprzytomny. 

Wezwany do Krzywia felczer Jr.roszko· 
e MMHP~ 

W liście nie było zaimka „który" i Klaniaj się hrabiemu - rzekłem 
starannie omijane wszelkie zaimki, gdyż chłopu i podziękuj ia pamięć... Powiedz, 
jed110 i drugie rzadko jednocześnie udaje że jestem zajęty i_ że... Powiedz, że ja ..• 
siQ hrabiemu napisa~ popi awnie. r w tej samej chwili, gdy miałem 

- Co pan każe odpowiedzieć?-pow· wyrz·c stanowcze .nie" owładnęlo mną 
tórzyl chłop. jakieś ciężkie uczucie. Młody człowiek, 

Nie odrazu odpowiedziałem na to PY• pełen życia, sił i pragnień, wolą losu rzu· 
tanie i każdy zresztą rozumny człowiek na- eony do jakiejś zapadłej wsi, czuł głęboko 
myśJił-by się, l.Jędąc na majem miejscu. swe osamotnienie I tęsknił .• 
Hrabia lubił urnie i pragnąl mieć we mnie Przypomniał mi się ugród hrabiego 1 

przyjaciela; ja jednak nie żywifom c1la nie· rozkoszą chłodnych oranżerji i półcieniem 
go nic podobnego do uczucia przyjaźni, a zaniedbanych alejek. Te aleje, ochraniane 
nawet. nie lubiłem go, Szlachetniej byio-by od słońca sklepieniem ze splatających się 
raz na zawsze zerwać z nim, nie zaś je· zielonych gałąz~k starych lip, :mają mnie. 
chać i udawać przyjaciela. Pojechać do Znaj<~ oue i kobiety, które szakaly tu mej 
niego zrn1czyJo jeszcze raz rzucić się w miłości i półcienia. Przypomniał mi się 
życie, które mój Polikarp świńskiem mia- p-0!::ój gośdnny ze słodkiem rozleniwieniem 
nowal, a które przed wyjazdem hrabiego do swych aksamitnych kanap, ciężkich purtjer 
Peierel.lurga zachwiało moje silne zdrowie. i dywanów, jak puch miękkich. Przyszła 

•ro rozwięzłe życie pełne t>fek tów i mi na myśl moja pijana I.Juta, nie mającr. 
granic w swej szerolrnści szalonej durnie f 

pijańskiego szału nie zdołało zrujnować nienawiści do życia. I, znużone snem mo-
mego organizmu, ale za to uczyniło mnie je ciężkie ciało, znów zapragnęło i·uchu. 
głośnym w całej gubernji.„ Jestem popu· _ Powiedz, żt:1 będę! 
larny... Chłop sl.tonił s:ę i wyszedł. 

Rozsądek mówił mi calą prawdę •. l'U· - - Gdybym wiedziat, nh wpu.szczał-
mienitc wstydu oblewał mi twarz pny bym tPgo dj:;.Ha--\rnrkrqł Polikarp, s11yl>ko 
wspomnieniu o niedawnej przeszłości, serce przerz.ut>ając kartki w książce. 
śoiskalo mi się z trwogi, na . · yśl, że może 
mi nie starczyć siły aby wyrz..:c się byt· 
naści u hrabiego, ale nie długo się wa• 
hałem, 

d. c. n. 
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weki se ZgieTI& opatl'll7ł rannego poozem 
odwie.iono go clo rodsio6w, gdlie wtrótoe nie 
odeyabwazy przyłoulno8al, zmarł. 

Ał,Mca i jlet towar1ys1ów al"411tf.łowano. 
Przyoa.rnr •bcllłw& na raaie nie wyja
ioiono. 

X bada.ie* dero*ki. (i-) One• 
gdtij w noey, uftłwybyoi dotl\d złoc1yńcf cło· 
t tali się a pomocą wLmania do nopy Ste· 
fana JQdllojcula w Radogoazc1u i skradli 
dorożkfJ, konia i aprqż pr1edsławiające war
łofó 425 rb. 

X Kary adminlałracyjne. M 
Gubet'lłator piołrko W'Bli eta.zał mieszkańca 
r;miny Radogoszoz, Antoniego Keroig11, za nie
legalne utreymywanie ł'ewo'weru na zapłaco· 
tie ~ rb. lub 2 tygodnie aresstu, a miesz· 
bńea piny Brus, ló'llef<lł Dziniakowskiego „ l'nl&łlree~enie pnep.iaów meldunłcowyeb, 
ł& Upła618nie 15 fb. lub ał'8&3t 3 dniowy, 

Z Koła polskiego. 
Do komisji sądowej kandyda

tem Koła polskie.go jest poseł Ja
roński, na miejsce chwi~ nieobe
cnego posła Parczewskiego; do ko
m:sj.i, rozwafającej proJekt reformy 
policji, Koło wysyła posła. Dymszą. 

Z powodu zanotowanych w pra
sie rosyjskiej pogłosek o mniema
nych „ t.arciach" wewnątrz Koła, ko
respondent „Kurjera Warszawskiego" 
stwierdza, te pogłoski łe ł!fe opiera
.k słę na żadnych podst.awadl. Po-
Iłowie Puezewski i Hal'usewicz są 
r1ieobecm wyłącmie wskriiek powa
eych a chwilowyclt praeezkód na· 
tmy osobistej. 

Co si~ tyezy organizacji we
wnętrznej Koła, to kwestja jej zmia
ny pozostaje otwarta. do cia~u po· 
wrotu do Petersburga wymienionych 
posłów. 

Cezary Jenenta. 
(Sylwetka). 

Z eibszerniejazej praq, oh_r.a• 
zujSłeej działahtość łwór1111i .L11° 
dzt z epuld posyiywizmu• cytuje• 
my peałżej niektóre •słępy, two· 
r~ banYDll 1yłwełkt Ut1zego 
cł1isiejS2eg0 pnłegentfto 

Red. 
Nowyeh torów en.ka be!I wyłctinieftia-

ł'· Cezary .Jeł~nła-uelleń Willłi~kiego i wiei· 
klej epoki. Wziqł od niej 11amiłowuie do 
wiedzy i naakowej m„todyti. Od ,,lud1ł no
'fiytłl•, od tytanicznych neoromantyków, a 
g~bin da11y li-Orwida, BłowaekiegQ. Wy· 
5piauskiego, zaczerpnął Ducha jasnowidz0uia 
P i ę k n a. Dis Jellenty n;e maa tajemoio 
w labiryutacb dCH ftass~ filo1C1fów-pieśuia
rzy. Oduuwa on ieh i tOIKlmie-bo sam po· 
aiarła olbrzy miit wiedze filozoficzn,., pogł~· 
biont\ iutUie)jUI\ zdolności" :wyo8'MV&Dia nie
domówionych myśli mistrzów: słowa-barwy 
i idei-zagadnienia. 

Pod powłokq pi~kaego alową znajd_oje 
J.I) śl Wielką, i Piękno spojooia Słowa z Cia· 
łcm-Czynem. Jalo krytyl( twórczy, jako tt· 
ezony analityk, obecnie Jellenta niema eo• 
bie równego w Polsce. Przebywa on stale 
aa wyżynach Pn.rnasu, s nieżyjącymi na Zie• 
mi, nie żyjącemi w Duszy Narodu, jtiko jego 
Lumiuarze, przywódey duchowi, prorocy„. 

Każde dzieło Jellenty, kaidy jego od· 
czyt, to • rewelacje• dziejów rozwałań arcy· 
kulturalnej duszy nad tajemniCł\ przeżywań 
Dusz lnmioarzy Piękna i Prawdy, n-oMO• 
sych z potu Ziemi, z krwi Bóla, s płomieni 
Miłości, Cierpienia za miljoo. 

Prawdziwie śmiałej thJHy Prumeteiilty 
nie zmroził rzekomy „prattyczuy• duek po
zytywizmu! Spiritus fiat-ubi vultt Syntesa 
wiedzy, naukowei; praey i-talentu łiterackie-
10, tworey właśnie takich, jak Jellenta, a n a• 
I i tyk 6 w Piękn~. 

Kto więc t>hee słyszeć Słowo piękne-o 
Pithie arcydzieł W yspiaiisitiego, niech idzie 
na odczyt .o Wyspiańskim•. 

Savonarola. 

Iowanntwo „Unnbia". 
W ubiegł" !!obot~ odbyło się ogólne •· 

branie roczne Towarzystwa „Ucraelnia". 
Po zagajeniu sebrauła prllłlz dr. J, Ko• 

Jh\skiego na pnewodniczlłcego powołano ad· 
wokaia pnye. p. Włodzimierza Wyg1ui.c.w· 
ekiegó, kłór7 zaprosił na asesorów (1P• dr. 
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Bogusławskiee:o i E. Brinkenho!a, a na se· 
kretaNa p. Więckowskiego. 

Na wnioee'k przewodnil'1ąoogo uczczono 
prr;ez powstanie z miejso pamięć 1marłego 
csitłonkn zarz,,du Pa.wła Hertza, poczem se· 
kretarz z11rzl\du p. Leon Koźm ·ń,ki odciytał 
Bprawozdnnie z działalności za rok ubiegły. 

W sprawozdaniu tem zaznaczonr, 7.e 
deficyt w budżecie gimnazjum polskiego st!l· 
le rośnie. Gdy w roku ubiegłym wynosił 
rb. 7,520, w roku bież!\cym przewidywany 
jest w sumie rb. 10,980· Poważnll trosk1' 
zarząd u . est wysilukauie środków do pokry• 
cia n iedoboru. 

W roku sprawozdawozyrn otwarto kasę 

zapomogowo-oszczęd nuśdową ala personelu 
nnucii!ycielskiego, dopłata 'l,owarzystwa do 
tęj kasy będzie 3 proc. od pibi e> raaej pea· 
sji, co rocznie stauf>wió będzie sarnę 1,000 
rubli. 

Wskutek sp:icj11lnej ofiary p. E. ~ei• 
mana nn iu!Alrum<:inty muzyczne, zorgan1zo~ 

wa.no w nkole orki.~strę uczniowską. 
Ze spr11wo~dania finansowego. które od· 

c; ytał skarbnik o. Akksander Heiman, prze
konano się, ze mahtek „U\;:rnlni"' wynosił 
rh. 9,848 ko11. 22. Z wpisów w płyu , ło za 
obydwa półrocza rh. 21,331, ze składek 
człoukowskit•h rb. 7 ,450 koo. 94; od Tow a· 
rzyetwa wp .aów szkolnych rb. 8,320, czyli . że 

razem wpływy wynosiły rubli 32,101 
kop. 94. 

Wyd~tki wynosiły rb. 87,852 kop. 41. 
\V rok'u s11rawozdawczym „Uczelnia" 

dopłaciła rb. ll,5u2 kop. 88, oayli do każ• 
dep ut·2nia 1b. 40 kop. 67. 

Towarzystwo „ Uczelnia" liczy 264 
członków. 

Spra wo>:danie powy~sze, zarówno jak i 
blldżet na rok pnyszły, przewidujący w '10° 

chodach rb. 26,930 i wydatkach 1 b. 37,910 
-zebrani zatwierdzili. 

Następnie radzono nad sposobami zasi
lenia funduszów „ U1·zelni a. 

Wszelkie wnioski w tej sprawie prze· 
ka11ane zos13ły do roswaśen ia i wy Jronanill 
zanłłdowi. 

Zebrani, w uznaniu zasług. iakie p (l ło· 

iyli dla Tow. „Uc2elnia• p. Kou ~ tant.y Mo
gilnicki i dr. Jóllef Koliński, którzy zrrrnkli 
li~ piastowania nadal munda tów prezesa i 
wiceprezesa, wybrali na czł oaków honor o· 
wycb. W końcu zarzl\dzont> wybory. 

Do zarządu H m1~jsce u11tępują.cyl,)h O· 

raz zmarł ego Pawła Hertza, wybrani zostaU 
pp.: Teodor Finster, dr . Stefan Bogu11ławt11ki 1 
!lanrycy Hert1 i Józef Jiewin. 

Do komisji rewizyjuej wessli pouownie 
pp. dl'. Józd Konio, foon Gajewicz i Izydor 
Zand. 

Dzieje 3 córek. 
W kołach żydowskich duże zaintereso· 

wanie wywołały nat:itępujące przygody 3 
łlióttr Kuratsldcb. 

Ojcieo ich, szewc ~ydowski, zam:eszka· 
ły przed 12 laty pod Lublinem, przyjął był 
wtenczas caeladnika Stani':lława Pachutę. 

Młody chrześcijanin odznaczał się na• 
der wesołem usposobieniem, wyśpiewywał 
pny robocie pioeenki, rozweselając pani!ł 

azewcową i jej 3 córeczki. 
W reszcie zawiązał się romans mię<lzy 

czeladnikiem a panią majstrową. Rozeszły si~ 
łeil ll!lraz o tem pogłoski, o których dowie• 
d11iał się także mą~, ale zapóźuo, bo tegoz 
dnia wiecaorem ~ona uciekła z czeladnikiem, 
zabrawszy z aobfl wszystkie 3 oórki, z któ· 
remi zamieszkała u owego czel dnib. 

Szewcowa przY1ęła wlrrótca chrzest i 
ochrzciła a oórki. 

Po~yoie z czeladnikiem bez ślubu .nie 
było jednak szcz~śliwe. Między parą zako· 
chanycb nastały niesnaski. Czeladnik zaczął 
bić dawnll BWfl majstrowi\ i wreszcie doszło 
do zerwania. 

Wzgardzona ko<ihanka pojechała z dzie• 
6mi do łiod?i, gdzie wyszła za IDflŹ za ubo· 
giego malarza chrześeijanina, córkQ zaś cd· 
dała do ałuzby. 

I podcsss gdy matka jest gorliw~ J.:a. 
toliczką I pielgrzymuje niemal co rok do 
Cz~śto(lhowy, c6rki zaczęły dą~yc! łl powro
tem ku judaizmowi. 

Najstaraza z nieb zwłu~zeza, która ełu
ly jai 6 lat w łydowgkim domu w bodzi, 
aapomniała joł prawkł mowy pobkiej i łyje 
npełnie jak iyc16wka. 

Ojeiee tych trafłOh e6rek, wspomniany 
szewc M. Kuratski, po ucieezee !oDy wyte• 
chał do Ameryki, gdzie ołenił ałt powtórnie 
i prie11t&ł się interesowa' dawnemi córkami, 
które aa pośreduictwetn gaset ŻJ4owskicll 
peztły po~nkiwae ojoo, o6wi~dczająo, te 
®aą powrócić do wiary Aydewskiej. 

Poszukiwania odniosły ekut&k. Do b. 
rLbtna bowiem 1 Tarłowa w 1Db.. r.adomtkleJ 
piastujlłcego obec11ie urqd rabina w !orron· 
to w Kanauie, .Tadki ~nberp, 111-0aił 

siQ em! grant-szewc, 0Jc1eo owych córek, 
przebywnil\cy w Kann<faie, i oświadczył, ie 
dowied~iał się o łosie swych oórek i chce 
się niemi zaopiekować, o ile przejd!l z po· 
wrotem na judaizm. 

O ciec pragnie teraz za pośrednictwem 
rabina sprowadz i ć WSZ)stkie swe 3 córki do 

·Kanady, 

Maszyna latająca. 
Pewien inżynier, który św i eżo powró• 

cił z Berlina, opowiedział współprncowui
kowi „ Wi ecz. Wremia" szczrgóly fantas• 
tycznego wynalazku, dokonanego nekomo 
przez pew nego, zamieszkałego w 11tolicy 
niemieckiej rosjanina. 

·wynalazek ten to nowa maszyna la· 
h iąca, której wynalazca nadał nazwę .or
nitopter". Pracowal nad nią już od 10 
lat i teraz dopiero praca ta uwieńczona 
ZJslala nadi1wy .:z .: jnyrn wynikiem. 

Wynalazca przypina do ramion dwa 
lekkie skrzydła, na plecach umieszcza ma ,y 
motor naftov1y (wszystko razem waży dwa 
pu ,ly), biegnie kilka kroków, poruszając 
skrzydlami i po chwili szybuje już w po
wietrzu. 

Inżynier był świadkiem takiego lotu. 
Lotnik unosił się na wysokości 50 do 100 
sążni. 'l'v, ie1 d ;1, i on, że skoro wykona apa· 
rat z lepszych części składowych, będzie 
mógł przy pomocy j<.> go przelecieć przest· 
rzeń około iJOO wiorst. 

Rit!d niemiecki bardzo się podobno 
zajął wynalazkiem ty'll, wynalaz ~a jednak 
sprzedać go chce tylko Rosji. Pewien bo· 
gaty Lbrykant ni emi cc:d, Paweł Hans, jak 
się później okazało, ajent rządu niemiec· 
kii>go, ofiarowal wynalazcy pokaźną sumę, 
spotkał się jednak z odmową. 

Inżynier dodaje, że wynalazca działa 
dotąd w wielkiej tajemnicy i odbywa próby 
tylko o zmierzchu. Aparat nie wydaje 
żad11ego s2meru. Lotnik może każdej 
chwili, za pomoc~ odpowiedni~go ruchu 
skrzydeł, zatrzymać się w powietrzu. Mo· 
tor ma siłę pół konia parowego. Koszt 
całeg.l apRratu obliczony jest na 400 rb. 

Wiadomość powyższ,!, która br7.mi 
bardzo fantastycznie, podajemy, oczywiście, 
na odpo,viedziainość dziennika rosyjskiego. 

Nawa ofiar& Szl1nk~rów. 
Złotami głoskami z11p1 UJe się rodzina 

Szlenkerów w księdze obywatelskiej ofiarno• 
ści Warsiawy. 

Zaledwil' dni killrnnaśoie oddziela naq od 
uror7ystoś"i otwf:rci11 s1p ; t~la dzieci ęcego im. 
K11rola i M:irji Hzlenkerów, ufundowane!?o 
przez p. zr,fję Szlenkerównę, a jaż mamy 
do zapisania nowe diieło rodziny Szlon• 
kerów. 

Tym razem Warszawa otrzym.1ła w da· 
r1e Fz' · ołę rzemieślnirn\ wrnz ~ mies 7. c7ąrym 
ją wspaniałym gmllr.hem ~zkolnym. . Gmach 
jest już zupełnie wy koń !zony i zaopatrzony 
we wszelkie niezbędne do wykładów pomoce 
nauko\ve. 

Gmach szkoły, wzniesiony na Woli, przy 
1il. Oórczewsk}ti:i, pod względP.m wymagań 
hvl!'jeny i wygody, w zupełności orlpowisds 
celowi. Dużo słońca i powietrza, duże i wi· 
dna sale wykładowe, olbrzymie i dobrze wen
tylowane sale rekreacyjne, znakomicie urZI\• 
dzone klłpiele natryskowe z basenami i WRD· 

nami, wygodna sala gimnastyczna, ogromne 
boisko i ogród szkolny obRzaru 7,000 łokci 
kwadratowych, dają możuość postawienia fi
zycznego wychowania młodzie~y na najwyż
szym poz:omie. 

Pozatem ezkoła posiada wielką i este· 
tyo1mie u· ządzoną, salę warsztatową, bogato 
zaopatrzone muzeum szkolne i biltljotekQ. 

Personel nanezyciel!!ki składa się z pię
tnnstu osób. Na l.ierownika szkoły rada O• 

piekuńcza powołała, inż. Władysława Prza
nowskiego, wychowańca dawnej wyższej ~rnko· 
ły rzemieślniczej w Łodzi i politechniki we 
Lwowie, a od siedmiu lat nauczyciela i wy
chowawcy w warszawskiej sledmioklasowej 
&'!kole handlowej Zgromadzenia kupców m. 
Warszawy. 

Szkoła, stanęła w dzielnicy, krorl\ już 
rod~na Szlenkerów obdarzyła ochroną z Bftlą 
Zftjęe na IM dzieoi i szpitalem dziecięcym, 
który niewfltpliwie puygarnia0 będzie p.·ze· 
Wahla dviatwę z Woli. 

Z sądów. 
O ifłz•k polaki. 

Prsed IV-ym departamentem Izby Sł\ 
clowej na ławie o&karżogych iariadł nau
csyeieł lt1cłowy, Witold Bojanowski, o;; kar
lony • to. ie aa zebranlu gminuem wygło-

s. 
• 11ił mowę, w której namawiał włoieian 4 

wprowadzenia do urzędów gminnyeh języ
ka polskiego, W mowie swej B. dopuśeil 
się obrazy Majestatu. B. po wytoczeniu 
mu sprawy wyemigrował w r. 1906 do A· 
meryki, lecz pod wpływem tęsknoty za 
krajem powrócił w r, b. i został areszto• 
wany. Wyrokiem Izby B. skazany zostat 
na 1 rok i 4 miesiące twierdzy. 

Kalęndarzyk. 

Dziś M1nclna P, M. 
Jutro DY da.ka W. 
lmhna słewiaftskie1 lizie Witolda. 

Jutro Wszerada. 
Wschód słońca o g. 7 m 18 
Zachód • • 4 • 9 
Dłni;• > :3 <i dnia • 8 • 50 

Stan pogody.-Podług obserw11.cji opty 
ka R. R iLtera, uL Piotrkowska .li 85, 
TERMOMETR: Rano o g. 8. 40 ciepłlL 

„ „ Połudn, o g, 12 ó~ „ 
„ • Wczoraj o g. 8 w. 60 „ 

Minimum 8 ciepła .BARO- 7ól najniżej 
Maximum 8 „ METR: najwyżej -

Hygrometr 68% wilgoci. 
Teatr Polski. Dziś „Prawdziwa miłość" 

w. czwurtek, pi~tek, sobotę występy gościn na 
Mieezysła wa Frenkla znakomitego artysty Warsz 
teatr, Rządowych 

Op..,rą i operetka ł6dzka. Dziś w„ 
Wielki Kon.cert-kabaret występ gościnny p. 
Antoniny Willówny primabaleriny Warsz. tentr. 
Rządowych i p. Sobiszewskiego baletmistrza 
teatr. 'li,' ari!z. 

·Jutro Wielki Koncert-kabaret z zupełnie no· 
wym programem Ostatni występ gościnny 
p . .Antoniu.v Willówny primabaleriny Warsz. 
teatr, Rząd, i p. Sobiszewskiego baletmistrza 
teatrów Warszawskich. 

Sala Koncertowa (Dziel11a 18) l. d
czyt Cezarego Jellenty o Staniscawie Wyspiań· 
skim, Początek o 8 i pół wieczorem. 

Bibljoteka Stebelsll.ich. (Mikołajew
ka 59) otwarta codziennie od g. 6-ej do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od 1-ej d<> 
3-ej pp 

Cz7telnia pism Tow, „Wiedza". 
Piotrkowska 10'~). otwaita od g. 6 po poł'. do 
10 wiecz., a w niedziele i święta od godz. !O-ej 
rano do g·odz. 10-ej wiecz. 

Muzeum nauki i sztuki. (Piotrkow-
ska nr 91). Otwarte jost od 4-ej po południu 
do IO-ej wlecz„ a w święta i niedziele od 12 
rano do 10 wlec· 

KRONIKA. 
Przedłużenie sezonu. 

(k) Gubernator piotrkowski przy
chylając się do prośby interesantów, 
wydał rozporządzenie o przedłuże
niu sezonu budowlanego do dnia 28 
listop1da (now. st.) 

Hozpor1.ądzenie to zostało prze
słane telegraficznie magistratowi łódz· 
kiemu, 

Budowa szpitala miejskiego. 
Odbyło 9ię pasiadt1enie komitet.u budowy 

szpital.i miejskiego dla chorób znki>Źlly• h, ua 
którem rozważano projekt b41dowy pawiln
nów, oprscownny przez budownic~ego p. Re
ferol'l1Skiego. Z powodu uzyskania większych 
fondusi1ów, uchwal.ono powiększyć liczbę pa
wilonów, poczem dopiero odpowiednie plany 
przeet_.ue zostaną do zatwierdzenia. 

Waga listów. 

Tutejsze biura pocztowo-tele~rnfir.zne 
otrzymały zawiadomienie, że wobec wpro
wadzenia od 28 listopada r. b, międzyna
rodowego sposobu oblicz>inia wagi h-tów 
15 gramów (zamiast obecnych l,17 łnta). 
na i eży od tej daty wagę Iistó~ wskazyw:1 ć 
w gramach. W razie Zl\Ś żądania rubli<''/.· 
n~ści, nie przyzwyczajonej do newej ie<l
nostki, mileży wagę wskazywać podwójną 
w gramach i w łutRch. 

Bal na kołonje letnie. 
Proszeni jesteśmy o zaznacrnn~e. że 

doroczny l)al maskowy na rzecz łó1i:'.1-i-' '! "I 
Tow. kolonji letnich dla dzieci żydowsl; cli 
odbędzie się dnia 10 stycznia r. p. w 
Teatrze Wielkim. 

Pe wieczorze Lubelskiego. 

Miłe wrażenie onegdajszego wieczorn 
kabaretowego w ieatrze Polskim sprawi Io, 
iz otrzymujemy liczne zapytania od na
szych czytelników, kiedy sympatyczna 
dru~yna inów ma zamiar do nas Zllwi
tać. 

Jak nas zapewniał p. Lubelski, - po 
bardzo serdecznem przyjęciu doenanem w 
Łodzi, niewątpliwie powróci tu ze swym 
doskonałym zespołem, przedtem jednak 
pragnie skwapliwie przygotować zupełnie 
nowy repertuar, gdyż-jak powiada - po
w o d z e n i e o b o w i ą z u j e. 

W sprawie ż»dowskiej emigracji. 

W swoim czasie powstał proj&kt poł..
czenia dzit1łalności obydwa oddlłiałów iydow
skicb iowarzystw emigracyjnych, mianowicie 



biura emigracjjn ego „lca" oraz 'l'owariystwt1 
Fegulowania żydowskief emigracji. 

Obecnie projekt zostul zaalrneptowany 
i ostateczne połączeuie biur emigracyjn ych 
nastąpi z dniem 1 stycznia l 914: roku. 

z kas~ miejskiej. 
Na skutek rozporządzenia gubernat ora 

piotrkowskiego o zabezpieczeniu lokalu kas 
miejskich przed kradz1eżł\ . magistra t mias til 
Łodzi spo rz~rlził projekt wewnętrmej prze
róbki lokali obydwóch kas miejskich podat• 
kowej i patentowej. 

Przeróbka ta, według sporządzonego 
kosztorysu, pociągnie za sobą koszt o l; oło 
700 rb. Projekt ten przedstawion v zostanie 
władzy wyższej rlo ~twierdzenia. 

W sprawie zbierania ofiar. 
(a) Gubernator piotrkowski wydał roz· 

porządzenie przypominające, że na zas,1dzie 
postanowień obo wi1 zująch wydaoych. przez 
general-gubernatora warszawskiego me wol
no um ieszczać w pismach wezwań do zb;e
rania ofiar na różne cele, zbierać of1H ry 
przez redakcje pism lub brać czynny ud 1.iał 
w zbieraniu bez uprzedniego uzyskania. 
pozwolenia władz. 

Z Tow. kred. miajskiego. 
(k) \V czoraj odbylo się posiedzenie 

połączonych władz Tow. kred. m. Łodzi, 
na kt;()rem na 8 niernchomości przyznano 
pożyczek na ogólną sumę rb. 158AOO. 

Prz:rj~cie ministra. 
{k) Grupa obywateli m. Łodzi podej· 

mować będzie obiadem w białej sali hote· 
lu :VJannteufla przybywającego w piątek do 
Łodzi ministra oświaty Kasso. 

Gaz w gospodarstwie domowem. 
,Jutr:r.ejsr.y p-0k11z z objnśnieniami o 

zastoso•rnn iu gazu w gospodarstwie d::imo
wem, wywołał wielkie zaiutrres'Jwanie 
śród naszych gospody11 . które tłumnie wy
b ie raj ą się jutro na godzinę 4: min. 30 po 
poL do lok:ilu straży ogniowej (Mikołajew
ska 5-ł). 

Objaś n ie 1i udz ielać będzie znana spec
j>tlistka p • .Marta Norkowska z Warszawy. 
We; ście bezpłatne. 

Z magistratu. 
(k) W magistracie łódzkim odbyło si~ 

posiedzenie radnych z udzfołem inżyn ierów 
rui ejsl.:i d 1 i policmajstra m. Łodzi, pod prze
wodnictwem prezydent'.\ rz. r. st. W. Pień· 
kowskiego, na którem rozwafano sprawę pro· 
jektowanej przez p. Dobrauickiego budo•\ y 
domów ze sklepami oraz straganów nad ka· 
uałem Łódk i , na przestrzeni od ulicy Nowo· 
mie;skiej do Wschodniej. 

Poniewa~ p. DobrRnicki w przedstawio
nych planach nie uwzględuił flądań magistra· 
tu, pl'zeto na. wozorajszem posiedzeniu od· 
mówiono p. Dobrunic:kiemu przesła:da pia· 
nów do zatwierdz~uia rządu gubernialnego 
piotrkowskiego, 

Utrzymanie policji. 
Minister; um spra .v wew·nętrznych wyje· 

dny wa na r. p. kredyt na utrz) manie policji 
miejskiej w Łodzi (257,315 rb.), w Lublinie 
(35 ,000 rb.), w Sosnowcu (34,800 rb.) i na 
utrzym 1· uia dwóch posad komis!lrzy w KHli· 
l!Zll (2,200 rb.~ 

Odczyt Jellenty, 
Dt.iś więc przemówi w Łodzi jeden 

z najsulitelniej!!Z,Ych estetow polskich Ce· 
zary J e llenta o Stanifiławie Wyspiańskim, 

Zarówno znakomita marka literacka 
prelegenta, sam temat i zajmujące ujęcie 
tego ż, widoczne już z podtytułów prelek· 
cf, wzbudziły olbrzymie zainteresowanie 
śró cl ioteligencji naszej, która niezalńodnie 
wypełni Salę Koncertową przy ulicy Dziel 
nej po brzegi. 

Niewielką już ilość biletów sprte· 
daje dziś do gQdz ny 7-ej CZ) telnia NO\VO
ści po godzinie 7 przy k11sie, 

01 ganizatorowie odczytu proszą Sz
Publi<:zność o punktualne przybycie, ce 
Iem unikni~cia szmerów przy szukaniu 
miejsc. 

Odczyt rotp ocznie się o godz. 81/ 2 
wiec?.ór, poczern drzwi audytorjum zosta· 
ną zamk Hi ę te. 
Kasa poż:rczkowa przy Tow. dóbro• 

czynlłOści. 

Na ostatniem posiedzeniu z11rz11.du chrze• 
ścłjańsldego Tow. dohroczynności prezes pa
ek>r Gundlach uzasadniał potl',;ebę założenia 
przy 'rowaniyi!twie kasy pollyczek bezpro· 
cenfowych. 

Celem kasy będzie udzielanie drobn910 
krótko terminowego bezprocentowego kredy• 
tu rzamieślnikom, sklepikarzom, drobuym han• 
dl11jąoym, dorożkarzom, straganiarkom i t. d. 
Zwrot pożyczki dokonywa się w ratach. Wy• 
eokość po~yczek określa komitet. Najmni ejszą 
pożyczkę określono na 15 rb.; najwiękBZI\ zaś 
300 rb, 

P rzygt!Jtowsnia do karnawału. 
(k) Tradycyjny bal maskowy urządza· 

ny corocznie przez Slow. subje któw hun· 
dlowych od uędzie się 31 gl'udni!l w sati
koocertowej B'ogla. 

• 

Dr k Urzędoooego sp15u nb nentó Teatr, muzyka I sztuka • 
Teatr Polski. 

Łodzi i okolić, na rok 1914 Dziś we środ~ "Prawdziwa miłość" R. 

powierzony zo ~ ta ł przez Zar ąd sieci telefonó~ łódzkich, z polerc>nia Nnrflel
nika \\ arsz .ws~iego okręgu Poczt 1 wo-Tełegraf1cz n ego (za ;MNl 4fi148 i 48 492) 

Bracco. 
We czwartek, piątek i sobato trz~ ~o

sci nne wyi;tęoy :r,nakomitego artysty wnnz:1w
~kieb teatrów uądowych pana Miecz.} sLw:\ 
F re al; lfl. DRUKARN·I Al<CYDENSO ~EJ JANA GRO O KA, 

Widzewska 1061\ (tel. 20-22), kantor Przejazd Ng 1 (tel. 20.30). Na pierwszy swój występ, we czwarte!:, 
wielki artyRta wybrał wielce oryghalną l;o. 
mPdJę franc1.JSk!l pp. Savoir I Pnoard p. t. 
.Byle świat zadziwić". 

Tamże przyjmowane są ogłoszenia c!o spisu abonentów telefonicznych. 
Po z~a wydaniem urzęóowem, inne, prywa tne, spi sy ah2ncn
tó w telefoniczn ych nic u:;ażą się w druk u, jako wzbronione. 

W phtek drugi występ znakomitego ar
tysty w nadzwyczaj miłej i pełnej poer.ji ko· 
medji E RoRtrinda p. t. .Romanłyczni", w 
której rolę !Str11rorela !Mieczysław Frenk~l 

A w 

Pogotowie Ratu nkowe urządza w tym 
roku swój bal maskowy 17 stycznia r. p. 
w Teatrze Wielkim. 

Przeniesienie. 
(k) Młoctsza nauczycielka szkoły miej

skiej nr. 10 Wi era So kołowa przeniesiona 
została na tak!łż posadę do szkoły nr. 26. 

Wybory do gm:ny żyd. 
(k) W nadchodzącą sobotę w magi

stracie łódzkim odbędzie się posiedzenie z 
udziaiem cz1onków dozoru bóźnicznego w 
s :i rawie nowych wyborów do zarządu gmi
ny żydowskiej. 
Z To„. pomoc~ niezamożn~m uczniom• 

W ubiegłą niedz , elę w lokah1 szkoły 
Radwańskiego przy ul. Zawadzkiej ur. 9 od
bJ·lo się ogólne zehrnnie Towarzystwa nie
sienia pomocy niezamożnym ucwiom tejże 
uczelni, 

Po zorganizowaniu się prezydjum, p. To
maszewski odczytał sprawozdani~. 

Towarz~stv. o liczyło 97 członków. 
W µienl'sz.vm półroczu pros iło o zepo

mogę o9 uczniów, w drugiem półroczu 54. 
Przyznauo ją w pierwszern półroczu 21 ucz
ni im w ogól uej sumie 394 rb„ w dragiem 
półroczu 32 uczniom na sumę 663 rb, Ra
zem udzielono 53 zapomogi, które wyniosły 
l,057. Dla brak11 funduszów 40 podań po
iostalo bez uwzględnienia. 

Towarzystwo wypłaciło przełoionemu 
szkoły '/20 rb. 

W1.0rem lat ubiegłych, dzięki ofiaradici 
dr. Wieliczko, który ofiarował na kolonie 
letnie swą willę w Źakowioarh w pierwszym 
sezonie umieszczono tam 18, w drugim 12 
uczniów. Koszt utrzymnnia ich wyniósł 620 
rb. 84 kop. 

Emigracja żyd6w z .t.odzi:-
(a) W ostatnim miesiącu za pośrednic

twem łódzkiago oddziału biura emigracyjne
go „Ica" emigrownlo z Łodzi 118 wychodź
cow, w te „ 60 mę~czyza, as kobiet i 20 
dzieci. Z tego 25 osób wyjechało do New. 
Jorku, do Galvestonu 14, Balt:more 2, Chi
cago 2, Patterson: 5, do innych miast Sta
nów Zjed noczonych Ameryki Północnej JO, 
do Kanady 6, Argentyny l, Brazylji 1 i Pa
lestyny 4. Według zajęć: 10 t1zewców, 4 
piekarzy, 5 malarzy, 1 drukarz, 1 rzeźnik, 3 
blacharzy, 3 slusarzy, 1 Introligator, 2 poń
czoszników, 5 krawców, 1 modystka, 13 fa. 
brycimych robotników, 3 kupców, 6 subje• 
któw, oraz 10 osób z::1jęć nie określonych. 

Z fabryk wstążkowych. 
Właściciel fabryk lolrnut-Owych wetą7.ek 

jetlwabnych akc. Tow. S. Czamańrold, H. c ~a
mański, Wejrnucb i Domaszewioz, prz) jęli 
nowych robotników na miejsce tych, którzy 
porzucili pracę. W fabryce Wiesla i Richtara 
postanowili podnieść płacę zarobkową; w fa
bryce Estelna i Babhickiego robotnicy zaczęli 
pracować na dawnych warunlacb. 

Ze Związku kelnerów. 
Związek zawodowy kelnerów zawiadamia 

za nnazem po,rednictwem stowarzyszonych i 
gości zainteresowanych, iż poświęcenie sztan
daru odbędzie się dnia 16 listopada o godz!. 
nie 10 rano w kościele św. Sta'nisłllwa Ko
stki. Na uroczystość te proszeni BI\ wezyi;cy 
życzliwi, bez względn na to, czl zaproszenie 
zostało im doręczoee. Specjalne zaproszenia 
jak również kupony na bankiet otrzymać 
można w kancelarji Związku codzień od go
dziny 3-ó po poł. 

Ze Stow. nauczycieli chrześcjan. 
Jutro o godzinie 8-ej wieczorem odbę

dzie się posiedzenie sekcji pedagogiuznej. Na 
porządku dziennym będzie pogadanka z dzie· 
jów wychowania w Polsce. 

,.LunaH. 
Teatr „Luna• demonetrnje dru~ą epo• 

kę olbrzymiego arcy'1zieła A. W crbickiej 
•Klucze szc zęściu". 

w pierwszej epoce aktorka przeclstawi
łs nam swoją bohaterkę Manię. jako k o hi e tę 
której jedyuym celem jeat miłość pojmowana 
jako zcispokajauie żądzy. 

W drugiaj epo ce Afonia ro ~ umie, że 
jest coś wyżaze go, droższego dla człowi eka 
nad małość :ii mysłową. i stara się stoczy ć w 
~bie walk i; z best j ą. D aremnie jednak.„ sła< 
ba wola jest pnenkodą ku t f;: mu.„ Mania 

wznosi się ku wyżynom - wkrótce jednak 
znów opada-rzucając się w wir złudn~go 
szczęa t; i ::i . Roz czarowana ~yciem po pewu '"'n 
czasie po!"tanawia skończyć męką aamob6j
stwem. 

Dekoracje tego arcydzieła stanowią o
statnie słowo eetetyll:i. Zd; ęcia niebywałe w 
dziedzinie kiuematogr11fji. 

Zaznaczyć należy, :ie poniewał obi'3 e• 
poki ilustruj!} odmienne pojvcie ~8'1\!zęśc~a• 
przeto każda z nich etanowi oddzielni\ lite• 
racką całość. 

Fabrpant-sa111obójca, 

zali cza do jednej z najlepszych w swym bo
gatym repertuarze. 

W sobotę ostatni występ znakomitE>tgo 
gościa w do$kon11łej komedji „Byle świal za
dz i wić•. Komedja powyższa nie była dOtt\d 
grona w Łodzi. . 

Bilety po cenach premierowych sprzedaje 
codziennie od 10 do 1 poł. w cukierni W-go 
Ulr'chsa i od 5 po poł. w kasie teatru Pol· 
ski ego. 

W aobotQ po poł. po cenach najniAszych 
.Dzień sadusr:ny", Hejermsnsa. 

Opera i operetka ł'ódrka Konsta11tr• 
nowska IQ. W zamiarze samobójstwa b. fabrykanł _ 

Józef Bwietłyj, Jat 36, w mieszkaniu wła· 
snem przy ul. Hlównej nr. 31, poderżnął SO• 

bie brzJ twl\ art11rję obydwóch rą!.-. 

D1i Ił wyst!\pi gościnnie po ru pierwszy 
prim!lbaleriua Wafłlzawskiclt teatrów n,do
wyeh p. Antouina Willówna i p. K. Sooi
szewski, baletmistrz 'teatrów warssawakich. 
l>ane będ1ie prr.edstawienie, składające aiQ „ trzech części. Część. I, "Kry1ia le811itzan• 
ka" akt 2. Część II • Wielki koncert-kabs„ 
ret• z u-Oziałem p. Horb0wskiej St. Claire, 
Sy.elłer.a, Mor1nrsk;egC1, Grodniekiegc., Cbole
wicza i Pielrnrsk iego. 

Pogotowie w sam czas peŚpieszyło z 
pomocą, jednak życiu . deep~rata z _powo_du 
znac~nego upływu krwt gr<JZI powazne me· 
beipieczeństwo. 

„C•ainoH·. 
Dzieiejsz.v program teatru .Casino• od

znacza się obfitośc ią i artystycznym poz.io· 
mem. Główną atrakcją programu jest wiel
ka opera Stanisława Moniuszki .Halka• 
Opera ta została odegrana przez siły kra· 
jowe t j. przez artystów warszawskich te· 
atrów rządowych. 

Trudną rolę tytułowi} wykonała uta· 
lentowana artystka, znana w szerokrnh ko
łac h łódzkiej publiczności, p. Starska, Ja• 
nusza p. Leszczyński oraz Jontka P. Wi· 
śnie wski. 

Opera powyższa odznacza się nad· 
zwyczaj bogatą i efektowna wystawą i g rą 
artystów; wy konana została przez warszaw 
ską firmę kinem .1 tograficzną eKos moflm•. 
Do ać należy, iż znany .sextett• muzyez
ny został powiększony do obrazu powyż
szego do 10 instrumentów a nuty zostały 
specjalnie sprowadzone z warszawskiej O• 
pery rząd owej. 

Niezrównany komik j król mimiki 
Prens swą najnowsz~ komedją p. t. .Prens 
i Wenus• pobudza widzów do serdecz· 
nych wybuchów śmiechu. 

Nad program idzie wielki dramat a
merykariski w 3 częściach n·a tle wojen 
Stanów z :cdnoczonycb. Dramat ten zos
tał odegrany przez n :ijlepszych artystów 
Nowego Jorku ze znakomitym Johnsonem 
w roli głównej. 

Paui \\ illówna i p. Sobisze wski odtań
.,., najnowsze tańce biP.żą.cPgo s ezonu a mia• 
nowiei!!: • Tango", głośnn nowość, pierwazy 
raz w Łodzi, „ Two-stepe", • Taniec egipski" 
s lam pt\ i .Matelot•. Citęść III-cia .Roman• 
tyczna ŻQna" akt 2 1 p. Rogińską w r~li ty
tulowej. 

Jutro, we czwartek, drugi i ostatni wy
st~p znakomitej tej pary tancerzy; 'przedsta· 
wie11ie 11 1upełnie nowym programem, na 
który fJłoży się: ~Rozwódka• akt 2-gi, Wiei· 
ki koncert-kabaret" i .Kochany Augm1tynet• 
akt 2-id. 

W~ koncercie wystąpią soliści opery i o
pere tki 11 1upełnie nowym programem z p. 
Rogińską na czele zaś p. Willówoa i p. So• 
biszem;ki odtańczą .TCł niec h szpariski• Dan-
11e d es Lourses"-- głośna oowość er.tuki h~r· 
ceografic1n~j, Czardasz, Tango i inne. 

w piątek drugie przedstawia.nie opero· 
we populsrne;~dśpiewaną. zostanie opera pol· 
ska Stanisława .Moniuszki .Halka• z p. Hor· 
bowek-, Brochwicz, Szellerem, Morawskim, 
Ochrymowiczem i Witasem w partjach głó· 
wnych. Bilety od 15 do 95 li.op. nabywać 
m ~ .; „ n wcześniej w cukierni W-go Gostom• 
1kieg'l. 

W · hotę wieczór dana bi:tdzie głośoa 

Jako dopełuie:1ie 
strowane 81 aktualne 
Gaumont. 

11 wość, t. 'im _w Warszawi1:1 grana byh 
progiamu demon- elkiem ''wodzeniem, operetka z muzyk!ł t.vgoduiki Pathe i 11 

" Li ii< u: .N h;ężycu. • 

Aresztowanie. 
(a) W fabryce Ewila Eiserta przy ulicy 

D}ugiej nr. 47 > ri>sztowano robotnika fobr,
cznego Mie l.ała Bossa, pod zurzutem kradzie· 
ży tasiem na Bnm~ 20 rb, 

Pożar. 
Nocy wc11;orajs~j w składz·e ~owarów 

Kfirola Scheiblera z niewiadomej przyczy
ny wynikł po~sr, !, tóry zostnł u~11~7.-0ny przel'! 
przybyłe oddziały straży ogniowej ochotni
czej i miejskiej. Straty wynoszą 6,000 rb. 

- \"f:i;padek tramwajowy. 
N a szoilie Z!!: ;ersldej po1 pęd:!ąoy tram· 

w11j wpadt jBkiś nieznanego nazwiska czło· 
wiek lat o !. oło 50. Matizysista nie 2d'łżył 
wobec bliskiego dystansu zahamowao w czar. 
wagonn i nieszczęśliwy dostał s;ą pud koła, 
które zmia~dżyły mu c?.asz!(ę. , 

W stu •iie beznadziejnym odwie21iono go 
karntką Pc.~n towia do szpitala Po-anański-oh. 

- Nieporządki winą wyc-adku. 
Do nieprzyl.ryt<!go k:mału śt!iekowego 

na rogu Ws~buquiej i Cegielnianej wpadł 
przez nieuwago 43 letni handfarz Mendel 
Pfeffer, odnosząc prsy (upadku złamanie 2 
łeber. 

- Zamach samobójczy. 
W przysłęuie rozl(ac•y robotni.ca Ka~

nyną Wol niakowska lat 28, w m1eszkan1u 
swem przy ul. Rejtera 17 nap i ła się karbo· 
·10. Wer.wnne Po!?otowie przewiolło despe
ra tkę w stanie groźnym do szpiiaJa Poz
naliskicL. 

. Funa.r:"monja warszawska, 

Zlłpowiedziany na czwartek 13 b. m. 
w tea~r~e Wielkim 1-oucert symfouiozny war· 
1JZaw ~ kitti orkiestry filharmonicznej wywołał 
aiezwykła 11&inter~sow:inie. 

Sprzedaż bil,,.tów idzie bardzo raźnie, • 
czego wnioskować moi11a, ie koncert hi;idzia 
miał dmie powodienie, Wróży na ro i U• 

dział solisty tej mi11ry, co Gerardy i prog· 
ram, który zapowiada między innemi perł~ · 
literatury orkiestruwej piątą symfoaj~ Be~1· 
hoveua, 

Informacje handlowa. 
Miljonowe bankructwo. 

Otrzrmano w Łodzi wi2'domo~6, h 
wielka firma S. I. Sajafia w Błagowiesz· 
ezeńskn, prow11dz1łca swe operaeje iowarami 
mannfa.ktnrowymi równie~ i w Moskwie Z!l• 

wies1ta wypłaty. Pasywa wynosz~ 4.600,000 
rubli. Zaangażowana jest znacznie Łódź. 

Spa•ek cen ka•w i kauczuku. 

Oswtnimi c.rasy ceny kawy i kauczuku 
w Bra?.:ylji gwałtownie spadły. Podobną zni• 

tke notują i dla kauczuku. ZRiżka obu t.roh 
produktów ma znaczenie w i; e hświato'Ve; na 
mięjscu wywołała- zaś poproatu .kryzys eko· 
oomiczn). 

llowe Tow. akcyjne;: 

Celem nabycia i (użytkowania fabr.Ykf 
wstążek w Warszawie istniejlłCej pe>d firmą 
Mej se 11 Szteiuberg i Ritteuberg, powsta~ to• 
warzy&two akcyjne pod nazwlł Tow. ak 
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warszawskiej fabryki wstążek, z r- kaphałem 
1,000,000 rb. podzielonym na 10,000 1mien· 
Dyeh łub M1zimiennych akcji .PO rubli 100 
Wda., 

„O jesiennej porze~" 
Tow, muz.-dram. drukarzy łódzkich .Gu· 

leaberg•, przypomina o aab -1wie, U6ra od· 
będzie się w nadchodzącl\ sobotę, w .Domu 
Ludowym• (Pneja.ad 34). 

Program zabawy będzie nadzwyczaj uro· 
1maicony, między innymi udział srty11t6w 
Opery i operetki: łódzkiPj. 

P9 programie rozpocznlł się tańee prsy 
towarzyszeniu dobrze sgranej orkit>stry mie
szanPj, 

Bufet obficie zaopatrzony b~dzie w trun· 
ki j Hkąski, 

Początek programu rozpocznie się punktu
alnie o godz. 9 wieczorem. 

Ceny biletów wejściowych dla drukarsy 
50 kop., dla wprowadzonych gości 7!> ~op. 
dla pań po 50 kop. są już do nabyoia w Io· 
lalu Tow. ul. Prsejasd N 12, lewa ofi. 
eyna. 

Oryginalny legat. • 
Zmarły pr~ed kilku dniami pre

zydent m. Pińska, Dimicz, pozosta
wił ziemstwu powiatowemu orygi· 
nalny legat. 

Mianowicie zapisał on 5,000 rb. 
w gotówce pod warunkiem, że zfom
stwo lub też instytucja je zastępu
jąca moie z legatu skorzrhć dopie
ro za 1at 200, gdy wzrośnie on do 
snmy przeszło 15 mHjonów rubli. 

W Warsza·Wl-' ie. 

"Moment" wczorajszy pisze: „Prawie 
v.-:5zyscy żydzi w Warszawie byli onegdaj 
przygotowani na straszną wiadomość o 
zwycięstwie Szmakowa i Zamysłowskieg<>. 
Wszystkie bóźnice były rano przepełnione. 
Podczas nab9żeństwa żydzi bardziej płakali, 
niż w „sądny dzień". 

Na ulicach trudno było spotkać żyda 
z pogodną miną. 

Onegdaj wieczorem-według .Hajnta• 
-. w dzielnicy żydowskiej było istotne 
święto. Winszowano sobie "Maseł tow", 
znajomi się całowali, w widu domach 
~rządzono bale(?). Różne korporacje · i 
instytucje żydowskie w Warszawie podały 
dep~sze gratulacyjne Bejlisowi i iego obroń
com". 

W Petersburgu. 

PETERSBURG. Do uniwersytetu wpro
wadzono policję dla zapobieżenia fermen
tom z powodu wyroku w sprawie Bejlisa. 

Wzbudzeni są akademiści i chcą wy
r~zić protest prz~ciwko uniewinnieniu Bej
hsa, 

Znaczna część stuck>ntów. nieakade
mistó\\·, jest niezadow-0lona z pierwszej 
części werdyktu przysięgłych. jednakże prze
konywują ich, aby nie przeszkadzali pra· 
widłowemu biegowi wykładów. 

W ku1u.'.lrach Dumy również hył dz.i
SiaJ. sze_~oko ~rnmentowany wyrok w pro
cesie ktjowsk1m. Wszyscy domagają s·ę 
wykrycia winowajców zabó]stwa Juszczyń· 
sk!ego. 

Markow II ze złością woła: 
- Żydzi osiągnęli zupełne zwycię

stwo. 
Krupienskij telegraficzn:e powinsz.o

wał Szulginowi. redaktorowi ~Krew1anina" 
oświadczając, że Rosja może otwarcie pa~ 
trzeć w oczy Europie, 

Podczas dzisiejszego posiedzenia Du
my poseł Friedman w trakcie dysk11sji Trnd 
sprawą równouprawnienia narodowości w 
Rosji zaczął mówić o sprawie Be;lisa. -
Prezes prosił go, aby nie dotykał te; spra
wy, gdyż nie przeszła ona przez wszystkie 
instancje. 

P9mimo to Friedman w dalszym cią· 
gu mowę swą wygłaszał. 

P r e z e s: Uprzedzam pana, że od· 
biorę panu głos. 

Friedman wyjmuje z kieszeni de
klarację w sprawie Bejlisa i zaczyna ją 
odczytywać. _ 

Prezes pozbawia Friedmana prawa 
l?;łOSU. 
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Telegramy. 
'l'el. P. A. T. W. A. T. i v.łasne z dn. 10. 

Jłokowcow w Berlinie. 

PETERSBURG. Pobytowi rnkretarza 
stanu Kokowcowa w Berlinie nadają tu 
poważna .znaczenie. Mówią, że podcl!aS 
rozmowy z aesarzem \\'ilbelm c: m pre zes 
rady minjstrów wspomni, iż pragnieniem 
Rosji jest rozwijać się na drodze pokoio· 
we•, czemu przecież przeszkadzają częste 
wystąpienia Austrji, mogące wywołać po
watoe zatargi. 

Rozgr•niczenie serbsko-greckie. 

BIAŁOGROD. Wcwraj podpisano 
łraktal u rozgraniczeniu posiadłości serb· 
skich i greckich. Wiadomości, podane przea 
pisma zagraniczne. jukoby pomiędzy Serbją 
i Turcją zawarty został traktat, są przl:'d· 
wczesne. Serbja oezekuje zawarcia pokoju 
grecko-tureckiego. 

Karna wrprawa krążownika. 

NOWY JORK. Krążownik amerykań· 
ski • WeUingston• opuścił nagle Vera Crus 
i udal się do Tuxpanu, gdzie otrzymano 
informacje, że powstańcy pla11ojfl napad na 
to mint<». 

Enwet"•ltej wyzdrowiał. 

KO~STANTYNOPOL. St11u zdrowia 
Euwer-beja polepszył się o tyle, ie będzie 
on mógł udać się d:-i Lovrany w Abbaiji, 
gdzie spędzi c.aas rekouwlłlesceneji. 

Oświadczenie Br~ana. 

WASzyNGTON. Bryan oświadczył 
publicznie, że Stany Zjednoczone nie mogą 
UZlll\Ć wyborów ani prezydenta, ani wice· 
prezydenta, ani kongresu. Muszą obstawać 
przy swoich żądaniach. O jakichkolwiek 
ustęJ)stwaeh nie może być mowy. 

Waż•a konferencja. 

KONS'J' ANTYNOPOL. W nadchodzą· 
cy czwartek przybędzie tu Jonesr.u i będr.ie 
konferował z Fal11t-bejem oraz z wielkim 
wezyrem. W kołach politycz11ych przypi· 
sują konferencjom tym wielkie znaczenie, 

O flotę aapowietrzną. 

LONDYN. Prasa tutejsza agituje ży• 
wo za powiększeniem angielskiej floty na· 
p-0wietrznej. Solidaryzuje si~ ona z po• 
glądem Ch nrc hilla, który uwał.a, że Anglja 
zn wszelką cenę mu11i pozyskać potężną 
fio~ napowietrzną. 

Rozbicie torpedowca. 
LONDYN. W pobliżu wyspy 

Noto . rozbił się o sl<aly i zatonął 
wraz z załogą torpedowiec japoński 
.Assagiri "'. 

Run na banki. 
NOWY JORK. Z Meksyku do· 

noszą, że przesilenie finansowe przy
brało tam. zastraszające rozmiary. W 
kasach i bankach zapanował formal
ny run. Ludność domaga się gwał
townie wymiany banknotów na sre
bro i zlo~o. Banki, choć nie ubowią· 
źane do ·na zasadzie rozkazu Huer
ty, czynią zadość tym żądaniom w 
Qba wie rozruchów. 

Zagadkowy wypadek. 
KRAKÓW. Stanisław br. Za

myskt, towarzysząc konno k~. Eu
słach ·Sanguszko w ej, jadącej powozem 
zginął pod Tarnowem, wskutek nie· 
szczęśł1wego wypadku. 

* 
Startisław br. Zamoyski, jest sy

nem Andrzeja hr. Zamoyskiego, wła
ściciela Podzamcza, Maciejowic i 
Magnuszewa oraz małżonki jego z 
dornu Karoliny ke. de Bourbon i O· 

bojga Sycylji. Stanisławhr. ~amoy· 
ski jest rodzonym bratem ordynato
wej Janowej Bispingowej. Liczy lat 
24. 

O o1iczności wypadku. 
KRAKÓW. Wczoraj na drodze 

z Tarnowca jechała księżna Sangy
szko, a obok nteJ syn, Roman i 
dwaj krewniacy br. Zamoyscy. Na 
jednym z zakr~tów drogi koń 22-
letni 0 go Zamoyskiego został uderza-

ny przoz wóz niejakiego Oriinszpana 
i przewr0cił się, a młody hrabia 
zginął na mieJscu. -~ . . 

rugi polaków. 
KRAKÓW. Dzisiejsza „Nowa 

Reforma" donosi, że po zakupirniu 
przez rząd kopalni w Breszcie pod 
Krakowem, rozpoczęło si~ rugowa
nie urzędników polskich, których 
miejsce zajmują niemcy. W pier
wszym rzędzie otrzymał dymisjEl dy
rektor naczelny tej kopalni, Strze
mięcki, który pełnił swój urząd od 
16 lat. Pismo wzywa Koło polskie 
do zaprotestowania przeciwko temu. 

_ Gwałtowne nieź~ce. 

NOWY JORK. Śniegi, jakie spadły 
w Ameryce wyrzP,dziły niesłychane szkody 

Komunikacja została w sposób niebywały 
uszkodzona • . Kilka pociągów znajduje si~ 
już od dwóch dni w za~pach śnieinycb, 

nie mogąc ruszyć się z miejsca. Podróżni 
znaleźii się w rozpaczliwej sytuacji. Na

wet sławny expres łączący New Jork 1 

Czykago przyszedł ze znaeznem opóźnie· 
niem. 

W Meka,ku. 

LONDYN, "Daily Telegr•, donosi, ze 
run na banki w Meksyku trwa w daluym 
ciągu, cl1-0ć przybrał łagodniejsze nieco · for• 

my. Banki wypłacaj!\ srebrem. 

Mowa Asąuitba w aprawie meksykań• 

11kiej wywołała w Meksyku bardzo ailne 

wra~enie, spodziewano tri~ tam bowiem po• 
parcia Anglji przeeiw Sunom. Mowa Aaqai• 
tha rozwiała tg nadzieje. 

Porozumienie C.-eeii z Turcią• 

LONDYN .• Daily Tfllg," donosi z Aten 
łe aczkolwiek jei>zcze nie oficjalne, to jed-

nak porozumienie pomiędzy Greojl\ i Turojlł 

zostało już osiągniete. 

Wszystkie główniejsze punkty s: orne 

wokoło których toczyła się najzaciętsza wal

ka uchwalono przedłożyó qdowi rozjemcze

mu w Had e. 

W pailatwie bojaźni Bożej. 

BERLIN. Z!lbójstwa i ohydne 1brod· 

nie przybierają tu charakter epidemiczny. 

W C21oraj znów na prsed'Dieściu Neue 

Koln pewien furman zamordował swojfł żo• 

nę i trzyletnią córkę, a starsią, 10 letni" 
cięśko porauił. 

Z Dumy~ 
PETERSBURG. Z poszczególnych mo

mentów dzisiejsr.yoh c.brad Dumy, '-lwrócić 

należy nwagę na to, te poseł z Moskwy, 

socjaluy demokrata, Malinowski, uzasadniając 
zapytsnie w .aprawie kat.astro! koleJowych, 

z1.1trzymał aię dłu~j na kolei warszawsko· 
wiedeńskiej. Zwrócił on uwagę, ie według 

jego inft; rmaeji od CZłlSU wykupienia kolei 
tej pr.z-ez rząd, zmieniono 70 proc. służby 

niższej, na które.i miejHee sprowadzono ofi

cjalist6w • Rosji. Wynikiem tego Bił nien• 
etanne katastrofy na ko'.ei warsz.-wiedeń· 

akiej. 
PETERSBURG. Poduzaa dyskusji w 

Dumie nad wnioskiem kadetów, oo do wy• 
brania komisji do sprawy równouprawnienia 

obywateli w państwie, Szingarew i Rodiczew 

&wracali uwago Dumy na kwastjQ polskfł. 

Rocliczew mówił, między innemi: „Czy nie 

wstyd panom, że szaunj~cy ei~ polak nie mo· 

że si~ pogodzió se stanowiskiem ewoiem w 
psńst•ie•. 

Koło polakie przemawiało za wnioskiem 

kadetów. 

Ostatnie teregramy. 
Ruch rewolucrjn,. 

TOKJO, Rewolucjoniści chińscy, którzy 

z Sun Jautaenem na czele udali się do Ja
pooji, rozpoe,;ęłi eu"rgirznq dzi i1 łalność w ce• 
lu wywołania pon o wn A~ rewolucji w Mongo· 

lji i Mandżurji. U t .vvuyli oni tam towimiy-

5. 

atwa rewolncyJue, które mają zbuntować lu. 

dność. Juanszikaj fdowied ziawasy aię fl tyq 
knQwnniacb, zaangąźował c11ły l".7W r ~g dete· 

ktywów ameryhńakich, któryob gadaniem b~· 

dzie trop!ć rewolucjoniatów. 
LONDYN. Amb~sa d o rowi chińskiemu w 

Waszyngtonie U'.iuasanowi pol~ecno, alty w 
imieniu Rzeczypospolite j chiiiskl ej podiięke

wał WH\·at«im mocarstwom z11 uznaeie ~ 

publiki. Jednocześnie ot "Y rn ł on misję prsy

gotowaaia grnntu dla .za waro.a całego r,z-ere
gu układów i traktat '. w pom iędzy Chinami i 
różnewi mocłlrstwami. 

..,..-~ 

Z okazji wyroku Bejlisa. 

WlEDEN. Ohroaca żyda Hiilsnera, ska· 

san<'go w roku 1900 za mor ii rytuul!!y na 

łimiercS a nactępnie ułaskawio nego przez ce

sarza z 1amianą kary na dożywotnie wi~zie· 

nie, podał obecnie prośbę z okuzji wyr-0.ku w 
sprawie Bejliea o ułaskawienie swego dawne
go klijenta. 

llobiłizacja grecka. 

RZYM. Telegramy donoez~ 1 Aten, łe 

rozpoc?.~ła się tsm ponowna mobilizaoja ar

mji. Póhm1Jdowo zapewniajrt. ~e .mob~lizacją 

ta nie ma charakteru saczepnego. J 

Sport. 
Rapld-Cracovia 311 (310} i 211 (Oli), 

W • niedziel~ dn. 2 b. m. rozegrała mi
strzowska druśyna • Cracovii• ruatch z mi
ałrzem Anstrji .Rapidem•, który uzyskał Dii!· 

dawno bajeczny re:mlt&ł z angieł~ldm klubem 
Boltou-Walderers 3:3. Krakowska publicz
nośó aportowa oczekiwała matcbu z naprę· 
łen · em. .Cracovia• nie zawiodła pokładu· 
Dych nadziei, bo jakkolwiek przegrała w oby· 
dwa dni to jednak osiągni~t.y rezultut po 
przepięlrncj grte a austrjackim mistrze;n 3:1 
(3:0) w pierwszym dniu i 2:1 (0:1) w drugim 
dniu, st-lwia „Cracovi~· w rzędzi-e pierwszo· 
rzędnych drożyn europejskich. 

W „Rapid:iie" gra 7 reprezentowanych• 
graczy austrj11ckicb, 

Dowiadu jemy się, łe soakomity ten klub 
przybędzie do Łodzi w czasie iwiąt Bożego 
Narodzenia aby rozegrać match z „Łódzkim 
Klubem Sportowym•, 

Sportsmani nasi zobaczą wreszcie praw• 
dziwą pierwszoklasow~ dru~nę. 

B. M. 

LOTERJA. 
Wczoraj w drogim dnia ciągnienia. 

Po rubli 90 wygrały numera: 
120 258 487 701 959 1123 2000 R009 3509 

4.090 6544 7422 7629 '1943 8497 8710 '.1168 986() . 
10017 11606 12762 14746 15213 15354 15700 16090 
17439 17833 18061 184?0 18992 1921, 19217 2062, 
20842 21701. 

Po rubli 75 ~grały numera: 
40 1ss 7ó wi 10 75 86 99 m n1 464. 99, 

677 601 58 744 53 68 80 92 815 67 905 70 75 76 'ifl 
SOB& 94 164 233 53 82 BOO BO 414!65 75 sS' 

M5 671 934. 75. 
2012 54 61 68 93 lól 225 46 830 85 464 575 

689 816 25 :l8 OO> 57 68 87 88. 
1017 97 129 84 265 97 329 415 83 47 520 28 

(5 47 91 606 18 21 26 39 7'17 54 800 911 42 69, 
4083 65 118 57 60 228 M 304 11 52 586 o2 

631 91 714 62 832 57 68 809 30 62 68 71. 
5022 57 19S 309 57 433 1'>7 65 82 89 584, Si 

70 82 604 50 706 13 41 82. 
BOH 43 72 139 85 214 90 330 66 76 91 4151 

77 99 632 649 88 720 009 88 41 97 914. 
7028 165 oo 255 317 22 84 ó9 4M 37 44 

503 43 97 640 47 709 18 62 69 805 924 61 98. 
8010 2~ 55 70 8B 94 99 125 86 40 71 212 

37 62 76 98 482 83 94 640 43 69 78 621 29 793 
868 906 BO 38 39 54 70. 

8028 ól · 136 55 68 69 004, 42 823 '3 'i'9 400 
88 509 il !i2 678 98 707 91 892. 

10014 1118 87 211 28 OO 82 97 882 488 48 9G 
681 45 89 flUa 716 61 828 44. 

11082 34 3f> 63 102 20 46 200 88 76 877 4J8 
21 31 62 97 612 53 84. 674 736 69 889 65 82 93 
916 94. 

12123 (6 223 86 66 74 842 ~7 71 411 72 ó5G 
7B9 76 852 66 997. 

18061 104 19 67 232 62 77 82 86 889 81 98 
ł09 620 33 797 813 979. 

14888 89 97 124 45 48 78 ~ 99 20ł 65 63 
64 95 839 416 78 81'> 549 632 36 64 78 752 78 925. 

1sooe 5 aa ó3 72 111 73 2n 83 86 305 38 
4.B 82 415 516 88 90 6u6 60 72 80110 6170901 38. 

16001 44 93 219 75 82 320 42 416 43 54 518 
82 611 57 708 32 50 65 BM 58 906 31 72 99, 

17035 67 78 83 86 128 ((J 90 97 003 21 85 
86 41 6H 82 97 308 467 60 65 67 80 84 622 76 84 
623 42 737 84 822 40 911 28 73 83. 

18064 120 30 43 92 210 67 70 97 355 B2 400 
530 78 6?:1 34 62 780 85 868 919. 

19059 121 44 347 90 405 52 99 500 21 63 
629 33 48 ~ 9 65 97 703 97 802 56 927. 

200!1 151 71 211 66 339 46 40~ 53 88 90 
579 97 659 739 46 99 830 82 914. 

2łOS7 57 76 97 177 256 67 388 417 23 62 
536 615 749 825 28 940 53 56 83 

22007 16 47 56 100 18 41 :i2 77 244 315 31 
37 85 446 94 597 634 713 36 48 78 911 24 36 50-

23073 '207 48 77 93 352 72 92 447 69. 
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,. Wina ,,Chasła'' Majątek Kuznica Grabowska, poczta Kraszewice, stacja -
łódzkiego tygodnika humorystyczno- Kociołki, ma do sprzedania są znanej dobroci. 

Skład, Piotrkowska 99. śMaiyE~11" ·1m ntu~ m;:::..a~~:::i~;- tł~ ~lin~ 
'' - wagi sztuka od 8 do 16 funtów po 60 kopiejek filut, loco stawy, zdolnych Lokalne ak1.uaUa. do przychówki. 218-6 

Czy doprawdy ? 
;panj fesZCH nłl aąweła .... 

p.__.u-tak baAf20 rmpownoctrionego na 

Egzemplarz IO kop. 
dać wszędzie. 

Żą· 

Rejent 
alej kuli ziemilriej I alezavod.,m 

rezultatem. Wyda.- oiemaczny, , 
a konyść wieU:.L Waelkie piegi 
opalenizna, plamy, prysuze, wa 

. ry f lisuj.e oatychmiast bezpowr 
tnie zm~aja. Dla uniknlecia naśla
downictwa· sprzed.u tylko w &kła 

dacia aptecro,ch • 

I 

~ił~ty WilYłDW~ 
CZESŁAW Ci-łRZANOWSKI 

~ad~~ub~ 4011!~~~:-l\1\NeEh1lRJĘ ro łodzi ul. PiotrnoCJJ5ka·sg · 
w gmachu Tow. Akc. „SIEMENS", N::iwrot Nil 54, I Kons 

tynowsłca 75. 
i kańy adresowe 280-1 (oficyna prawa, parter). 

Cena aa łlloil: 50 bp.. moula1i 
• kelp. 

w wielkim wyborze 
wykoaywa szybko i tanio 

·-- 1\,1~ DRUKflRnlfl . Młoda inteligentna osoba Dr. Med. FOKSZANSKl 
Akuszerka 

8. ilh8ERfłlf\H J. GRODKfl poszukuje posady do udzielania dzieciom Zawadzka N2 39. Tel. 21-67. 
początków nauki. z szyciem, lub do zarządu C 
domem, posi ada świa 'ectwa, może przyjąć HOROBY CHIRURGICZNE. 

mieszka Wschodnia 'IO 55 róg Cegi•l· 
obecnie ~~ ulanej. Widzewska 106a. 

miejsce w sklepitj. · 
Adres: wieś Chojny, poczta Koło, A. Rudzki, B. asystent Petersburskich klinik. 

Przyjmuje ambulansowo od 8-1() i 8-6 pop. w szkole rządowej. 273-3- Przyjmuje codziennie od 5-7 po pot 1900--40 

6Al W 6~~PIDAR~1Wlf ~~M~Wf M. „„„„„„„„„„„„„ ... „ ..... „„„ ... ;r;m„„ ... __ iilll5llii __ Eili __ 121m __ 

Niema nic tańszego, wygodniejszego, hygieniczniejszego w gospodarstwie do
mowem nad gotowanie, pieczen~, smażenie i prasowanie na gazie. .:: 

GOTOWANIE NA GAZIE, 
KTO GOTUJE NA GAZIE, ten niema potrzeby iaopatrywaoia się w węgieł, drzew<> i inne 

materjały opałowe I przechowywania takowych w piwnicy. 
KTO GOTUJE NA GAZIE, ten pozhJWa się wnoszenia węgli na piętra i znoszenia popiolu na dół. 
KTO GOTUJE NA GAZIE, ten rozporządza w każdej chwili. w dzień i w nory, taką ilościl} 

ognia, jttka jest mu potrzebna. 
KTO GOTWE NA GAZIE, ten niema do czynienia z brudem, kurzem węglowym i popiołem 

i nie irytują g1> zakopcone garnki. . 
KTO GOTUJE NA GAZIE, ten niema potrzeby nigd7 skarżyć sifl na „złe pałooie się w piecu• 

lub też na ,,ko i::.cenie się". 
KTO GOTUJE HA GAZIE, ten zużywa tylto połowę wogóle potrzebnego czasu dla przym\• 

d.L-enia umaczuego pożywienia, @ 
KTO GOTUJE NA GAZIE, ten nie wie, co to jest gorąco w kuchni llie do zniesienia. @ 
KTO GOTUJE NA GAZIE, ten ponoei koszt na pr.aynądzenie obiadu dla 5-6 osób nie wyżsay @ 

ponad 6 kop. (@ 

KTO NA GAZIE Pl~:~!E!.!~m!e ~i~~~!~!i1e~m~!i~!~i1':-czystszą pieczeń od f8 

Drukarnia Akcydensowa 

. J1łlł1ł GR DK11 
Widzewska IO&a • . 

I •---~ 
PRZYJMUJE WSZELKIE ROBOTY W ZAKRES 
:: DRUKARSTWA WCHODZĄCE, JAKO TO :: 

TABELE, KWITARJUSZE. RA 
m 

CHUNKI, AFISZE, KLEP~~ 
PLAKATY, ZAPROSZENIA, BI 
LETY WIZYTOWE, BLANKIETY. 
.• „ .. i t. p. „ „ .• 

DLA DUŻYCH NAKtADÓW-maszyna rotacyjna. 

Ceny umiarkowane. • -Ceny umiarkowane. 

zrobion~j na innym ogniu.. @ 

::: :: ~j;~y~i~~~b~~o:;~~=~·~:::F~frc~~7::~1pil!!a? il~!~~::.::ż:::; fS@l'n. 8~7'\,JTREŃSZsf\ , 1~łlAJO•flfi~~~:~[i~~DRLR RAODZlfllcPOLKSKICAH. 
zużyciu irri?:n nie przenoszącym 15 gtóp sześc. i k1>s?.rie około 3 kop. '9 

KTO NA GAZIE PJECZE, ten może otrzymać, przy koszcie zdumiewająco małym, najpi~k· 
niejs~a 1 najsmaczniejsze babki, ciastka., mazurki i inne wyroby ciasta. @ 

PRASOWANIE łłA GAZIE. @ DAJE ZUPEŁNIE BEZPŁATNIE PREMJUM NADZWYCZAJNE: 

KTO NA GAZIE PRASUJE, ten nie powróci nigdy do żela?.ek do prasowania na węglu i do I 12 DUŻYCH TOMÓW NAJCELNIEJszycH POWIEŚCI i ROMANSÓW 
tak pTzykrego grzania dusz, W piecu węglowym, znakomitych autorów polskich i obcych. 

KTO NA GAZIE PRASUJE, ten nie traci czasu na utrzymywanie ognia w pi cu i tym sa Redaktor ł Wydawca MICHAŁ SYNORADZK •• 
mym szybciej prasuje. fg 

KTO NA GAZIE PRASUJE, ten pozbywa sit niepotrzebnego gorąca z węgla i nfe narzeka Biesiada Literacka obejmuję wszystkie rodzaje literatury pieknej, chwile bietaca 
na DÓJ _foW'1, nocbOdZACy z czadu z węgli drzewnych. wszechświatową i wiedzę gruntowną w formie popularnej, słowem wszystko. co stanowi 

J ' ... - In nieodzcwną potrzebę umysłu i:.tdiG~ntnego. 
KTO NA GAZIE PRASUJE, ten · 1mżywa gazu na godzinę najwyżej za 11

/, kop. ~ Biesiada Literacka szczegól11 ie uwzglednia d:i:ieje ojczyste, zwłaszcza poro-

KĄPIEL lllA GAZIE. . rm. Biesiada Literacka wszystlde artykuły obfi, ie ilustruje. ~ 
@ zbiorowe i pamiątki narodowe · 

KTO UŻYWA KĄPIELI NA GAZIE. ten osiąga w same korzyści, eo przy gotOW8lliU na gazie· '-..">" Biesiada Literacka rozpcczyna w roku 1914 druk i-; acy ilustrowanej pod tytuł. 

m KTO UŻYWA KĄPIELI NA GAZIE, ten ma k!.t.piel gotOW"' w przeeiągu 15 minut. @ OROBY POLSKIE, zawieraj ącej życi orysy uczestników powstania 1863 roku, poległych '' ... ® w boju, skazanych na wygnanie, strar :mych i t. p. 

Oświetlanie za pomocą gazu, gotowanie na @lizie, pieczenie i smażenie na gazie, prasowanie na Premjum lZ .suz·n1ft f"m~r~• ~ ~;-;kRfftMH1h n~f'-i"~"~ I romanf~M 
~ID· gazie, kąpiel nu gazie nie nalei.ą do zbgtlłów, na które mogą sobie pozwolić tylko zamożni ludzie; ~ bezpl~tne U. 0~~ymuj~. be~::a~!~zy':yp~enu~?r~or~y~\I ~uw ® przeciwnie, gaz we wszg5f!\kh wymienionych wgpacllmch daje widoczną korzyść dia oszczędnych @ r 

p5pHn0' łeWCZSnzyyCShfJdChj Wd)allffSefwgO w kaz• "nm glfpo„ar'tw1•e domomnm n1•e 3m111•nno br~kow· ~c• galu. @ W roku 1914 damy W zupełnośc i zna~rnmite pOHieści orygina•ne, które ze względów Dl:i IN u ~ u m n Ci tth u 'U rn. cenz~raln~ch, były znane dotąd zaledwie w. skróceniu, a tak~e arcydzieła autorów cu-ID ~ dzoz1emsk1ch. Z tych dQdawan ; ch zupełnie bezplatnie ks1ątek, szybko utworzy sie 
® Kucbenł1i gazowe, kuchnig, piece knpie!owe, telozka gazowe w noiwlekszvm wvberze ZłlWSze @ doborowa biblioteka trwałej war tości, kształ~a serce i umysł. • 

~ no składzie w MAGAZYNIE GAZOuvNi MIEJSKICH (TWOP<~g„o~o~~.·,eł.18·35) 52 w Warszawie: rocz:A~.U~K;ó=~~~u:.E:.A::~ta!Die rs, l kop. 50 'el 1 w tllf w na prowincji: • rs. 8, „ „ 4, „ rs, 2 
~ . , _, __ r, @ Zagranicą rocznie rb. 10. 
~ ~~a~~a~~~a~~~~'~a'~~ ~ra~w~~m~retl=m~~ci~~M•~we~~~an~J~p~ ś)j~IS'~lfiiiV'e/~~1©11.9'~~~~~\~~C~ "lfa1'9' ,i1t~)\.~ mium powieści : 3 t::i:now 50 kop, 6 tomow t rs., 12 tomow 2 rs. 

KAŻDY MOŻE NABYĆ DZIAŁKI ZIEMI 
w najlepszej miejscowości m. Wilna, „ZWIERZYNIEC". 

Miejscowość ładna i zdrowa: stary las sosno wy, Wilj a.. CF.NY ~TlZE !E.
WARUNKI DOGODNE. - PROLONG.A.TA WYPŁ.lTY. Wyj i~tlrnwo 
wygodne i tanie działki nad rzek~. - Rozmiary lłziałek wed b t;· ży-1 

czenia nabywców. Zwracać si~ do biura pośr.-w sprzed. działków 

WILNO, Zwierzyniec, ulica Giedyminowska 32. (róg Sosnowej) 
Tel. NA 46. 15~-12-4 

Na żądanie administracja wysyła numer okazowy be z płat n ie; nracownia kra iatów. Adres redakcji i administracji: HORTENSJA M 71 tełefoa 78·26. 

f co!~l~ak~~l~tcJ ~i Jk~~0 , t-~r~.~: łUOllY energi[lDY Włmuokowany ban~IOWi!l ~0~~~~; 
akwizytora, buchaltera, obeznany jest w branży olejowej, włada językami, polskim, 

rosyjskim, słabiej niemieckim. Referencje na żądanie. Wymagania sbemne. 
przyjmuje obstalt ki na 1·:1 , , ty 

w mieszk~niu- Wein~iejns, ul. Wi
dzewska Nr. 50 m. 56. Wykonanie 
akuratne i pui.:ktuak. 2014-3 

Laakawe oferty proszę składać w Administracji „N. G. L." pod lit. „A. B." 3-1 
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Zarząd Eksploatacji 

Łódzkich Rzeźni Miejskich 
Ul. Inżynierska M I. 

Poleca JkófJ wołowe, krowie, [ifilern, koń~kie :~f ~nee~ tói i 
llllme[ łODiUDJ, do n~~;~;ct~b- Krew ~ouoną ~:t~~;l~y Mąuke 
· mieH-kO~tną :f akra:~u dlatr~~~y~cz- Wło~i@ń tanirnnki ~elYD-
lebnwany w kilku wyborowych. 'l[l"ri·ne suchą to· d ~ltll[lDY IW jakościach i kolorach ~ ti mokrą. !1 ~ 
po 15 kop. za pud na miejscu bez odstawy. 592-

Zawiadomienie. 
Niniejszem podajfl do wiadomości P. P. że zakład mój kuśnier

ski, egzystuj,ey od 1900 r. przy ul Prxejazd, l'!OStał przeniesiony na 
ul. Piotrkowlillk 1i 93 i został zaopatrzony n.a sezon bieżący w dobo
rowy wybór towaru futrzanego w zakres kcnfekcji damskiej i męskiej 
wchodzącego, tak gotowej jako też i na zamówienia, oraz przyjmuje 
wuelkie roboty z własneg,) i pc>wierzonego towaru. Mając nadzieję, że 
i nadal P. P. zaszczycać bqdfł mój zakład swojemi względami pozostaję 

Z wysokim poważa.niem 

A. Maniszewski 
18'2 Łódż. ul. Piotrkowska 93, (oficyna na parterze) 

Biuro pracy 
DUY Uawarzy~ze1iu Prarowników ttannłownb m. todzi, 

Spacerowa 21, II piętro. 

po.Wca wykwa.lifikowanyc:h buchalterów, korespondentów i Innych pra-
coW?Jików handlowych. 1896-26-1 

MAGAZYN 
ubiorów męzkich 

ul. Andrzeja N! I. 
Tel. 31-76. 

Poleca na sezon jesienny i zi
mowy w wielkim wyborze go , 
towe futra, marynarki na futrze, 
bekiesze, u]stry podług najostat
niejszej mody. Damskie koł-

nierze i mufki futrzane. 

Marynarkowe garnitury, 
jak również uczniowskie 

i dziecinne. 
195-100 

Salon fryzjerski dla Pań 
:Masaż twarzy, karbowanie włosów (Marcela). Manicure i Pedicure, 
.Mycie, suszenie i farbowanie włosów na r~ine kolory. Wszelkie wy• 

ro by z włe>f!ów. 

1>1\UhlN1\ ZYh8ER 
Odznaczona pierwszą nagrod!\ na konkursie Akademji Paryskiej, 

1993-4-1 Spacerowa N! 17. 

Prosimy wszystkich o zapamiętanie sobie, 
że jutro, t. ;. w czwartek, d. 13 paźd;;iernika 
odbędzie się otwarcie 

OLBRZYMIEGO ZWIERZVŃCA 
G I BOJKO przy ul. Piotrkowskiej 

I • pod .N! 117. 
-- Nadeszła ogromna kolekcja wyjąt• 

kowo rzad~«.ich okazów. ~ 2018-3-1 

„NOWA GAZETA tODZKA•-12 Ustopa'da 1913 f. 5. 
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Pierwsza Lecznica lekarzy specjalistów 
dla przychodzących chorych 

45. Piotrkowska 45 (róg Zielonej), Telef. 30·13. 

Wewnętrzne i nerwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 41/2 - 51/ 2 codziennie. 
Choroby skórne i weneryczne Dr. L. PRYBULSKł. W niedziele, wtorki, czwartki, piątki od 

11/ 2-21/ 2 a Poniedziałki, środy, soboty od 8 - 9 wieczór. 
Choroby dzieci miejsce porad dla matek szczepienie ospy Dr. I. LIPSZYC codziennie od 1-2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. 
Choroby kobiece Dr. 1\1. PAPIERNY od 3 - 4 codziennie. 
Choroby oczu Dr. B. DONCHIN Codziennie od 9 - 10 rano. 
Choroby nosa uszu i dł Dr C BLUM P~miedziałek, wt~re~, środa, czwartek od 1-2. pp. 

• gar a • • Piątek, sobota, niedziela od 9 - 10 rano. 

Analizy krwi, wydzielin, moczu. Badanie mamek. Porada 50 kop. j 

Specjalista chorób wenervcznvch, skórnvch i dróg moczmch 
D•r S. KANTOR, (Piotrkowska 144), 

róg E"vangieliCkiej, Tele'fon 19-41. 
Prześw.ietlenie i. fotografowanie wnętrzności ciała promieniami Roentgena; Gabi
net. św1atłoleczn!czy (ch_or~by skóry i w.losów) i elektroterapentyczay (niemoc 
płciowa). Godzmy przy;ęc1a: 8-'2 rano 1 5-9 po południu. Dla pań -osobna 

poczekalnia. 1975 

Dr. M. Gromski 
Choroby dzieci. 

Dzielna 9 
od 3- 5 po poł. 

Lekarz-Dentysta 

1644. 

J. HABERFELD 
mieszka obec nie ul. Andrzeja M 2, 
róg Piotrkowskiej, I-sze piętro, 

Przyjmuje jak dawniej. 
Telefon 17-31. 1691-208 

Dro JEhNleł\I 
ćhoroby wener1czne, skóry 

dróg moczowych 
ul. ANDRZEJ A }fa 7 

9-12 i 5-8, w niedziele i święta 9-1 
Telefon Nr. 170 1404 

Dr. Alfred Hejman 
Chorohy uszu, nosa i gardła. 
Zachodnia .N257 

Telefonu Ni 63-34. 
Od 9 - 10 i 4 - 6 po pot 

przept:o•adził się 
na ul. Srednią .N2 3„ 
Specjalista chorób wenerycznych, 

skórnych z kosmetyką lekarską (twarz, 
włosy etc.). 

PrzyjJll.uje od 9-11 i pół i od 4 i pół 
do 9 wiecz. 

Gabinet dentystyczny 

E. Koprowski 
Piotrkowska 35 (w lok. zajm. dawniej 

przez W. Sznycera). 
Leczenie zębów bez bólu elektrycz
nością. Plomby i sztuczne zęby wszel
kiego systemu. Prostowanie krzywych 
zębów. Masaż wibracyjny. 1719-156 

Powrócił 

Dr. Rosenblatt 
Choroby uszu, nosa i gardła. 
Przyjmuje od 10-11 r. i 5-7 po poł, 

w niedziele od 10-11 r. 
Ulica Piotrkowska M 35. 

Telefon 19-84, 

Dr. M. PAPIERNY 
Akuszerja i chor~ kobiece. 

J 

Dr. me~. J. UWAK[WAUEH 
Piotrkowska 18. 

Choroby wewn!Jtr.ri:ne i nerwowe. 
Specjalista chorób1 żołądk.a, ki• 
szek i przemiany materji (cu
krowa, podagra, otyłości i t. d. Nie
zbędne dla djagnozy analizy cbemie,zne 
i bakterjologiczne wydzielin i krwi 

w laboratorjum własnem. 
Przyjmuje od 11-1 i od ó - 7 i pół 
po południu. 1981 

Dr. W. Bernard 
Choroby weneryczne, dróg moozo· 

wych i skóry. 
Spacerowa 40 (przy Andrzeja) 
Przyimnje: 9 ~ 1 i 5- 8. w niedziele 
i święta 10-1, 1947-200 

Dr. Med. 

Aleksander Margolis 
Zielona 6. Tel. 6-13. 

Choroby ż:ołątlka i kiszek 
Przyjmuje od 9 - 11 .r. i od 4 - 7 
po południu. ·1952--12 

SIJeciallsta Chilrób USZU, Słł f g rdhl 
Dr. B. Czaplicki 
Ordynator szpitala Anny-Marji. 

Piotrkowska H! 120. 
Telefon 32·33. 

Przyjmuje od g, 11 - 12 rano i od 5 
do 6 i pół' po pol'. 

w JJiedziele i święta od JO-U rano 

Dr. W. DUTKIEWICZ 
przeprowadził się na 
ul Kowrot l, róg PiotrkewskieJ. 

Choroby• skórne, wenerycz~e 
i moczepłćiowe. 

Przyjmuie od 9-12 r. i od 5-8 w 
Panie od 4-L po poł. 20 

Ulica Południowa .M 2. 
Telefon Mi 13-59. 

Syphłlls, choroby skórne, włos6w, 
(kosmetyka lekarska) weneryczne, 
moczopłciowe I niemocy płciowej. 

Leczenie syphilisu salvarsanem Er
lich-Rata "600"-914 (wśródżylnie). 
Leczenie elektrycznością, elektroliza, 
(usuwanie szpecl\cych włosów) o-

świetlenie kanału (uretroskopia). 
l?rzyjmuje od 8-1 r. i od ~- :-; op~ 

pa.nie od ó-6 pp. • 
Dla pań oddzielna poc!:ekalnh. 

b. ordynator warsz. uniw. klin.akusz. 
Przyjmuje od 10-11 ro.no i od 4 i pół 

do 6 i pół po poł. L b t . 
Południowa 23. Telet. 16-85. a ora "OMUm 

1766-0 *J ·s Magistra N. SCHATZA Dr I me~. . Aronson l.ódż, ul. Piotrkowska NQ 37. 

Piotrkowska 120. Tel. 31-82. 
Akuszerm i eh robV kobiece. 

od 9-11 rano i od 4-6 po południu. 
W niedziel~ od 10-12 po po:!:. l4?J 

Telefon 26-81. 
Badanie krw i n;t1 syfilis. 
Wszelkie a nalizy lek- .,..skre i -c h e • 
micznes. m oczu , plwocin (grntlicy• 
krwi, wydziel in d1•óg mecz o • 
płckłw}'Ch1 W'OłfT1 mleka i t. d. 

Dr. J. Silberstrom 
Ordynator Amb, Czer. Krzyża 

Zawadzka 12. 
Choroby skóry, włosów i weneryczne 
Kcsmetyk1' lekarska. Stosowanie prep 

606 i 914 (wśródżylnie) 
Przyjmuje od 12-2 i 5-8 Panieod 
4-5 (osobna poczekalnia), w niedziel• 

do 4 po południu 

Dr. A. S. T enenhaum 
Piotrkowska 145. Telef. 24-16 
Choroby wewntttrzae, żołądlul 

i kiszek. 
Przyjmuje od 8 do 9-ej rano 1 od 5-ej 
do 7-ej po po.łudni11. 1851-6 

Najlepszym środ'kiem, ochran.i„ją.ey• 
od zaburzeń żołądkowych, desynterji 
i t. p., jest kieliszek wina St.-Raph.&el 

na szklankę gorącej herbaty. 
Żlłda6 wszędzie. 779 

9999E€€~WEEEE:9~$99999EEee 

W otwierającym się zwierzyńcu na 
ul. Piotrkowlliej pod >m 117 jest 

do wynajęcia na cały zimowy 
sezon 

uf et z herbatą i owornmi. 
Wiadomość w zwierzyńcu 

2018-2-1 

ae9ee9~99$9seee~seeeee6C 

Ogloszenia drobne. 
Frebłaaka z 4 ltlasowem wykszta.ł· 

.ceniem poszukuje lekcji w clomnch 
prywatDych. Oferty proszę składać 
pod »M. M • w .Administracji „Nowej 
Gazety Łódzkiej". 2363--3 

Maszyny do szycia. ręczna 20, not
na bębenkowa 85. S•letnia gwa• 

rancja. Piotrkowska Hi 165. Telefon 
8-12. 2'349-30 

·Marja Konstantówna Stanisla~ka 
zgubiła paszport wyd:any z magi· 

stratu, m. Kutno dostarczyć policji 
. 2381-2-1 

Potrsebni poważni roznosiciele gazet 
po domach( z kaucj~ Wiadomoś4: 

Piotrkowska 82 m. 21. 
2380-8-1 

Pracując w billl'ze, sprowadzam oo· 
we paszporty, n-0wozeńcom przesie

dlam tony do mężów. piszę wszelkie 
prośby, apelację; przyjmę prowadze
nie meldunków w .kilku domach! za
ła.twiam szybko, bardzo tanio, w nie· 
dzięlę każdlł i codziennie od 6 do 10 
wiec:i;orem. Tamże starszy uczeń gi
mnazjum rządowego tanio udziela ko
repetycji, Łódź, ul. Zakfłtna 78, pier
wsza prawa. jednopiętrowa oficyna. 

2819 

ZgJłbiono nakaz egzekucyjny, wyda.
n)" przez sąd gmin.ny 1 okręg. po· 

wie.tu "brzezińskiego dnia Tl marca 
st. st. 1910 r, za N.i 645, na wyegze
kwowanie od Tomasza Jabłońskiego 
na korzyść Małgorzaty i Antoniego 
małż, J óźwia.k 51 rb. 56 kop. z koszta-
mi 3 rb. ll383-3-1 

Zaginął paszport wydany przez ma
gistrat łódzki na imię Rys11arda 

B anasza. 2369-3-1 

Przybłąkała się koza. Odebrać możn a 
za zwrotem kos:.: tów. Ciemna 25. 

u Fraszczyńskiego. 2366-3-1 
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~ Tow. Akc. m 
~ WARSZAWSKIEJ . FABRYKI DYWANÓW - * 
Q) ~ Piotrko1r1ska 44. ((9 

&J - m 
~ -W CZWRRTEK, 13-go i dni następnych m 
&) 
&) w wielkiej sali Grand Hotelu (wejście z ul. Krótkiej) © 
f)) 

\vYST~W~ m 
@ 

~ bYWANÓW WS· HODNICH łS 
Q) . @ 
e!> Dywany Perskie: ! Dywany Tureckie: © 
Q) . • @ 
~ Muskabad-Chorassan-Taebris-Yora- * Ohiordes-Sarakheni-Borlov-Bergamo ((9 
~ vhan-Kinnan-Hamedan-Bidjar--Yesd ~ Uschak-Hereke-Ladik-Kula-Mudjur r.n. 
Q) Samk-Senne. ł Juruk 'SI 

~ Ws•yst~ie wiel~ości do 1 i pół mtr. dłu~ości i i metr. s2ero~ości. f3 
~ © 
Q) - Wielki Wybór DywanOw Starych $ 
~ - Okazy muzealne do -45000 rubli wartości. m 
~ - - - w @ 
Q) « 
Ql Dgmang flzji - -f Dymany Kaukaskie @ 
~ @ 

Buchara Schirwan cg 
Jomud n · h Oendje © 
Teke - r: O cen ac Talisch @ 

Beschir ;·-"bardzo przystępnych. Chila - © 
Q) _ Afghan • .. Kuba © 
~ - - ~ 
~ -!wiedzenie wystawy nie pocią~a za sobą_ fg 
~ _ tadne~o obowiąz~u .,.up11a. ~ 

Le~ m 
·- W;rdawca: Jan rodell, 




